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Prenumerata miejscowa: Przy odbiorze w ekspedycji 3.400.000, 
w agenturach miejscowych miesięcznie 3.600.000 mkp., przez pocztę 
przy zamówieniu przez ekspedycję naszą 3 686.000 mkp. wprost 
na poczcie lub u listowego miesięcznie 3.886.000 mkp. — pod 
opsską w Polsce I do Gdańska 5.000.000 mkp., za granicę 6500000 mk. 
polskich lub ich wartość walutowa, do Francji 18,— fr., (z wysyłką 
60 2-gi dzień 14 fr.) do Anglji 5 shiliingów, do Stanów Zjednoczonych 

W razie nieprzewidzianych wypadków, jak strejki, przeszkody 

techniczne i:t. d., prenumeratorzy nie mają prawa żądania niedostar- 

czonych numerów, lub zie y. — Pr:y waloryzacji obo- 


80 cent. 


wiązuje odpowiednia dopłata. 


Rachnnek bieżący: Bank Powiatowy Grudzładz, Bank Związku Spółck 

Zarobk., Danziger Privat-Aktienbank Gdańsk I Grudziądz, P. K. K. P. 
Gdańsk nr. 2980. Kontc pocztowe: 
Miejsce płat- 


Grudziądz — Konto czekuwe: 
Kasa Oszczędnosci, Oddział w Poznaniu nr. 201193. 
ności wykonania Grudziądz. 


Redakcja i Administracja 
Grobiowa 27 29. 


"Grudziądz, śrola, dnia 5-90 marca 


LOS POMOR 


_ (GAZETA POMORSKA) Numer pojedyńczy 200.000 mk. 


Og!oszenia z Polski. 
miowym na sgronie 8-łamowej 125.000 
stronie I-3łam. przed tekstem 710.000 mk., wsród tekstu 500.000 mk., za 
tekstem 400.000 tuk., dla W. M. Gdańska obowiązują te same ceny, dis 
Niemiec dochodzi 15000 nadwyżki, dia reszty zagranicy 200°/o nadwyżki, 
plaine w markach polskich inb ic i 
oblicza się 20%, nsdwyżki. — Rachunki są natychmiast płatne, w rszie 
zwłoki dłuższej niż 72 godzin stosować będziem 
nowa podwyżka taryfy obowiązuje wszystkie ogłoszenia zlecone przed 
dniem zmiany cen. *— Adminiatracja nie przejmuje odpowiedzialnoso 1 za 
terminowe umieszczenia oyłoszeń. 


Wynik rokowań polsko-niemieckich w Genewie. 


Genewa, 3. 3. (PAT.) O przebiegu polsko-niemieckicii 
rokowań wydał sekretarjat Ligi Narodów następujący 
urzędowy komunikat, ułożony w porozumieniu z obiema 
delegacjami. Rokowania toczyły się do dnia 3 marca 
bież roku. _ Odroczono je na kilka dni, aby rządy obu 


Sousa Dantas zaproponował przewodniczącym obu 
delegacii niemieckiej i polskiej, aby odbyli z nim dnia 9 
marca jeszcze jedną naradę w celu umożliwienia dokład- 
nego poinformowania się o stanowisku obu rządów. O 
tej konferencji Souza-Dantas opracuje sprawozdanie dla 


państw mógty zbadać położenie, jakie wytworzyło się| Rady Ligi Narodów, której sesja rozpocznie sie dnia IU 


w wyniku tych narad. 


marca br. 


Na tle przesilenia gabinetowego w Belgji. 


Vanderweloe niechce rozłamu między Francją a Belgią. — St. de Bywiere tworzyć 
ma gabinet. — Francja wobec przesilenia w Belgji. 


Paryż, 3. 3. (A. W.) Vandervelde w wywiadzie z ko- 
respondentem „Matina“ oświadczył, i mylne są przy- 
puszczenia, jakoby on sam nieprzychylnie odnosił się do 
Francji. Prawdą jest, że on i jego przyjaciele od po- 
czątku zwalczali okupację Ruhry jako nieprowadzącą do 
celu. Różnica zdań polega wyłącznie na wyborze meto- 
dy. Wszystkie partje belgijskie są zdania, że Francja i 
Belgja powinny otrzymać należnę im odszkodowanie.. 
Żaden z posłów głosujących w parlamencie przeciwko 
traktatowi nie głosował po to, aby wprowadzić rozłam 
między Francją a Belgją. 


Bruksela, 3. 3. (A. W.) Według ostatnich wiadomości, 
misję utworzenia gabinetu otrzymał St. de Byviere. 
członek gabinetu Theunisa. Prawdopodobnie obejmie on 
także tekę spraw zagranicznych. 

Paryż, 3. 3. (A. W.) Ministerstwo Spraw Zagranicz- 
nych wydało komunikat, wyrażający ubolewanie z po- 
wodu ustąpienij gabinetu belgijskiego. Komunikat pod- 
nosi jedność taktyki Francji i Belgii wobec Niemiec za 
czasów gabinetu Theunisa i wyraża przekonanie, że 
przyszły gabinet belgijski będzie bezwzelednie dalei pro- 
wadził politykę swego poprzednika. 


Krytyczna sytuacja w Gdańsku. 


Megałomanja polityczna. — Polityka Gdańska żródłem jego ubóstwa. 


Qdańsk, 3. 3. (A. W.) .Baltische Presse tisz ua te- 
«àt stosunków gospodarczych w Gdańsku: „Działalność 
polityćzna poszczególnych partyj ma się odwrotnie do 
postępu gospodarczego Gdańska. Megalomania politycz- 
na Idzie równolegle z ubóstwem niemal że apostolsliem. 
Sytuacja jest tak krytyczna, jak nigdy. Powstaniu szc- 
regu stowarzyszeń gospodarczych jak ‚Danziger Polni- 
sche Handelsdienst" następnie przygotowania do two- 
rzenia gdaństko-polskiej Izby Handlowej są oznakami. 
iż tu ~> koła nie są zadowolone z polityki senatu. Sy- 
tuacja jest o tyle niebezpieczna, że konkurencja Rzeszy 


miemieckiei wzrasta. Taryfy tranzytowe na kolejach 
niemieckich zostały zniżone od 50 do 30 proc., oo la 
handlu gdańskiego jest niebezpiecznym ciosem. Podczas 
gdy Gdańsk kierował całą swą energie na cele politycz- 
ne. Szczecin wybudował już 8-ą strefę wolną, która ró- 
wna się portowi gdańskiemu. Obecnie w Gdańsku daje 
się zauważyć Ścieranie dwóch prądów: grunv terory- 
stycznej i gospodarczej. Pierwsza traci wszelki wpływ, 
a na jej miejsce wst-="ia sfory myślące kategoriami go- 
spodarczemi. Przypuszczać należy. iż niebawem gene- 
rałowie beda bez żołnierzy. 


Protest b. powstańców przeciwko gwałtom niemieckim. 


Katowice, 3. 3. (AW.) W niedzielę drugiego bm. o godz. 
10-ej w sali powstańców w Katowicach odSy? się wielki wiec. 
zwołany przez zarząd Związków powstańczych na powiat gli- 
wicko-toszewski, w którym wzięli również ndział członkowie 
grupy katowickiej. W wiecu wzięło udział około 6000 osób, 
,a miał on na celu zaprotestowanie przeciwko przeprowadzo- 
nym w ostatnim tygodniu lutego na niemieckim Górnym Ślą- 
sku aresztowaniom około 100 Polaków. którym wladze nie- 
mieckie zarzucają zdradę stanu z powodu ich rzękomego na- 
łeżenia do związku powstańców województ. Mówcy pp. Ki- 
nowski, Kula, prezes zarządu głównego zwłązku powstańców 
śląskich Grzesik, podkreślili w swoich przemówieniach wyłą- 
cznie gospodarczy 1 filantropijny charakter związkn powstań- 
ców. który ma na celu jedynie zaopatrzenie inwalidów po- 
wstańczych oraz pozostałych po poległych powstańcach wdów 
4 sierot. Statuty związku nie zawierają absolutnie nic takiego 
coby mogło wskazywać na dążność do oderwania jak'ch kol- 
wiek ziem należących do Rzeszy niemieckiej, W razie znale- 
zienia u niektórych aresztowanych legitymacyj związku było 
BO O U o m 

Domagania się rozwiązania Reichstagu. 
„Berlin, 3 .3. (A. W.) Minister sprawiedliwości dr. Er- 
minger oświadczył, iż obecny Reichstag powinien być 
jaknajprędzej rozwiązany, nieodpowiada on bowiem wo- 
l ludności, która zmieniła się od czasu ostatnich wybo- 
rów. Reichstag opanowany jest gorączką wyborcza 
wskutek czego staje się niezdolnym do pracy. 
Radykalni Socjaliści w Niemczech górą. 

Berlin, 3. 3. (PĄT.) Wczorajszy zjazd okręgowej 
partji socjal-iemokratycznej, zwołany celem ustalenia 
kandydatur do reichstagu młał przebieg bardzo burzli- 
wy. W głosowaniu zwyciężył 260 głosami przeciw 220 
kierunek radykalny. Uchwalono wvsunąć kandydatury 
radykalnych socjał- demokratów Krispina i Zubeila. Zjazd 
uchwalił nadto ostry protest przeciwko kandydaturze 
Noskego w  Hannowerze. Przedstawiciele kierunku 
umiarkowanego, m. in. Bernstein opuścili salę obrad. 


r: 

Paryż, 3. 3. (PAT.) Prasa gra.iluje Poincaremu jego 
odpowiedzi na pismo Mac Donalda, w której premier 
francuski odparł bezpodstawne zarzuty przeciwko Fran- 


eli Pisma pochwajają w odpowiedzi Poincarego wyra- i Polecono również 


| by to jednym jeszcze dowodem. że związek nie ma charak- 


teru konspiracyjnego i nie służy żadnym tajnym celom poli- 
tycznym 

|! Wiec zakończył Się powzięciem rezolucji, która charak- 
teryzuje ostatnie aresztowania jako teror, mający na celn zdu- 
szenie w zarodku piżrwszych objaw budącego slę życia 
polskiego na Śląsku Opolskim, stwierdzając że zebran! są i 
pozostaną zwolennikami  równouprawnieuia i spokojnego 
współżycia wszystkich obywateli w państwie, czego dowodem 
jest normalny rozwój wszystkich instytucyj niemieckich w 
województwie 


Postępowanie Niemców narusza systematycznie równo- 
wagę, prowadzi do walk, za które odpowiedzialność musi 
spaść na Niemcy. Zebrani uważają uwięzionych rodaków za 
mętzenników narodowych. którym wyrażają głebokie współ- 
czucie. Aby tym uczuciom dać praktyczny wyraz, rezolucja 
wzywa Społeczeństwo do składania oflar na fundusz zaopa- 
trzenia rodzin aresztowanych. 


żenie przezeń pragnienia pokoju oraz zacieśnienia sojti- 
szu francusko-angielskiego. 

Bruksela, 3. 3. (PAT.) Król przyjął na audjencji Theu- 
nisa. którego usiłował podobno ponownie nakłonić do 
przyjecia misji utworzenia OWĄ gabinetu. 


Wiedeń, 3. 3. (PAT.) „Sonn- w Montags Ztg.“ donosi 
z Jeny. że przy okazji „niemieckiego dnia". urządzonego 
tam przez prawicowy związek „Jungsturm“ przyszło do 
krwawych starć z komunistami, przyczem wiele osób 
odniosło rany. Aresztowana znaczną liczbę komunistów. 
ZnieSiónie kaliiatu w Angorze. A 
Konstantynopol, 3. 3. (PAT.) Donoszą z Angor” że 
Stronnictwa większości obradowały dzisiaj nad projek- 
tem ustawy. podpisanvm przez 50 posłów, a domagają- 


cym się zniesienia kalifatu i wysiedlenia rodziny sułtana.. 


Pierwszy paragraf tej ustawy, przewidując” zniesienie 
kalifatu i pozbawienia kalifatu władzy został przyjęty. 
Panuje przekonanie że cała ustawa będzie przyjęta. 
Konstantynopol, 3. 3. (PAT.) Policja otrzymała pole- 
cenie roztoczenia nadzoru nad słedzibu kalifa i nad pała- 
cem, który zamieszkuja członkowie domu cesarskiego. 
leż policji strzeźenie kosztowności, 


Wiersz wysokosci milimetra w dziale ogtosze= 
mk. w dziale reklamowym na 


wartosci walutowej. Za tłomaczenia 


ceny bieżące. Każda 


Rękopisów nadestianych nie zwraca się. 


Dyrektor przyjmuje oå godz. 10-tej do 1l-tej przed połudutem. 
Redaktor Naczelny przyjmuje od godz. ll-tej do Iż-iei w południa. 


1924. | Telefon nr. 50 i 51. 


Zebranie organizacyjne 


Grudziądzkiego Koła Chrześcijańsk.ej Demokracji 


odbędzie się 
w środę, 5 marca © godz. 7 wieczorem 
w hotelu Warszawskim. 


Na porządku obrad między innemi : 
WybółM delegatów na niedzielny zjazd wojewódzki 
i ipne ważne sprawy. 
Liczny udsiał tylko członków bezwzględnie konieczna y, 
Zarząd Grudziądzkiego Koła Chrz. Dem. 


(zy panowie nowobogaccy 
podpisują akcje Banku Polskiego ?... 


Grudziądz, 4 marca. 


(d. kon.) Gdy pan Władysław Grabski podjał się za- - 
dania sanacji naszego skarbu, balansowania budżetu i po- 
ciągania do Świadczeń i płacenia podatków wszystkich 
obywateli, to po swojej Stronie wszystkich miał tych, 
którzy wciąż i wciąż spieszyli Ojczyźnie z pomoca, 
którzy podpisywali w najkrytyczniejszych dla państwa 
chwilach pożyczki długo i krótkoterminowe odrodze- 
nia, miljonówki i złoto i srebro bez wahania składali 
na ołtarzu Ojczyzny. Ci wszyscy wierzyli w lepsze 
jutro Ojczyzny, jak po dziś dzień wierzą. że krwawy i 
wdowi ich grosz. zaofiarowany w niebezpiecznej dla 
państwa chwili, nie straci na walorze, gdy państwo 
dźwignie się i gdy normalne nastaną warunki. 

W normalnych czasach przedwojennych opierała się 
każda akcja pożyczkowa i fiansowo-ratunkowa państwa 
przeważnie na warstwach średnich, które nie wakały 
słę ani chwili oddać swój grosz zaoszczędzony do wier- 
nych rąk państwa. Warstwy te dziś, nie orjentujące 
się w konstelacji spekulacyjnej, paskarskiej i nuwory- 
szowskiej zubożały. W codziennej walce o byt, przy- 
mierają głodem. zdewaluowane ich oszczędności» przed- 
wojenne żadnej monetarnej mie przedstawiają wartości. 
W przeważnej części prócz z moralnem poparciem Spie- 
szyć nie mogą państwu z pomocą ! pokazują palcami n 
tych, którzy dziś się panoszą — nuworyszów. ; 

Kupiec, przemysłowiec, handlowiec. pracujący na za- 
sadach przedwojennych ugina się pód ciężarem podatków 
akcyz, patentów. Ostatecznie òd podatku majątkowego 
uchylić się nie może. Od zapisów na akcje Banku Pol- , 
skiego też się nie uchyli, gåy bowiem zapisy na akcje 
Banku Polskiego w zbyt powolnym iść będą tempie, 
gdy dobrowolna subskrypcja zawiedzie, państwo chwy- 
cić słę będzie musiało radykalnych środków i w myśl 
hasła: sanacja skarbu nadewszystko! znaleźć będzie mu- 
siało Środki i drogi by konieczne dla sanacji naszych fi- 
nansów sumy osiągnąć. Będzie to operacja bolesna, i 
znowu padnie jej ofiarą seryjny, uczciwy kupiec i prze- 
mysłowiec. Zanosi Się na to. 

Grudziądz wszystko z wszystkiem do dziś dnia sub- 
skrybował około 60 akcyj Banku Polskiego? 

Na czem to poleza? 

Patrzymy od 4 lat, jak wśród nas jak grzyby po 
deszczu wyrastają multomiljarderzy. Dla nich, którzy 
to wczoraj jeszcze rolę odgrywali gołych tureckich 
świętych lub legendarnych grabarzy złota z Kalifornii, 
dziś pieniądz leży na ulicy. Wczoraj jeszcze nasz nowobo 
gacki szukał pokoiku, gdzie znużone złożyć by mógł 
czoło. dziś wielkopańskie ma mieszkanie z klubowemi 
meblami, jeździ samochodem za interesami, których nikt 
nie zna do Gdańska lub do ratowania nadwerężonego 
spekulacją zdrowia do Zakopanego. Wczoraj handlował 
drobiem dziś hurtem ogołaca Polskę z żywności. Wczo- 
raj stać mu nie było na centnar węgli a dziś handluje 
wagonami. R 

W tych nowobogackich, w tych wyrastających jak 
grzyby po deszczu nuworyczach leży zagadka niepowo- 
dzenia subskrypcji Banku Polskiego. Niezbadanemi dro- 
gami Opatrzności zdobyli majątki. Co drugie słowo to 
u nich frank albo dolar albo szterling. lecz mów im sło- 
wo o subskrypcji, a pociągają ramieniami. 

krypcja akcyj Banku i sanacja skarbu to pocza- 
tek końca etyki nuworyszowskiei. spekulacji na bledzie, 
cpulsznego ograbiania głupich i łatwowiernych. ` 


— 

Kupiec, przemysłowiec, handlowiec, otwarte prowadz} 
wsiążki Kontrolę prowadzi nad dewizamię, nad każdym 
fenigiem Nowobogacki zna wszystkie drogi, które pro- 
wadzą dła nieuczciewgo handłu — żadna droga nie pro- 
wadzi doiego książek, — sam jednej tylko nie zna drogi, 
która prowadzi do Banku Polskiego i subskrypcji. 

Kupca, przemysłowca, handtowca. średniego, zdrowe- 
go stanu, nawoływać nie potrzeba do subskrypcji, iak 
ich nawoływać nic było trzeba do pożyczek Odrodze- 
nia, do składania srebra i złota! 

Nawoływać nie potrzeba urzędnika, robotnika, gór- 
nika, inteligenta, który Swoje skromne zarobki opodat- 
kowywa na rzecz Banku Polskiego i spieszy państwu 
z pomocą! Drobne grosze składąją się na obecnie po- 
ważną część podpisanych akcyj, zgrywający się w klu- 
bach o dolary i sztertingi nie poczuwają się do tego obo- 
wiązku. . 

Punować dziś tych, którzy jak hyeny żerowały na 
biedzie i wyzysku, na festynach żałują Polski ą z niej ży- 
ją którzy kretemi drogami dorobili się fortun magna- 
ckich których życie na zewnątrz i ich fortuny w ostat- 
nich latach zdobyte w zbyt rażącem stoją przeciwień- 


stwie do stanu majątkowego lat ubiegłych, a — sub- 
$krypcja będzie miała powodzęnie. 
Nadzwyczajne czasy domagają się nadzwyczajnych 


środków. Do wojny — a państwo prowadzi wojnę z 
zmorą drożyzny i inflaci — brak pieniędzy. Słusznem 
tylko jest, gdy państwo zabierze się do tych, którzy 
ograbiali bliźnich, którzy z niczego, kretemi drogami 
z wdowiego grosza dorobili się majątków. Przeprowadzić 
sekwestr zażądać dowodów zarobkowania od tych któ- 
rzy mi stali ni orali, a zbierali, grubo zbierali, a zadzi- 
wiający będzie wynik subskrypcii. 

Nadzwyczajne czasy, nadzwyczajnych domagają się 
środków. Od państwa zależy, by je zastosowało. 


Niepowodzenie Polski w Lidze Narodów 


Nieznany z nazwiska pisarz polski w ostatnimffiumerze 
„Przeglądu Współczesnego” na podstawie osobistej, a jak wi- 
dać, gruntownej obserwacji ostatniej sesji Ligi Narodów, wy- 
powiada bardzo ciekawe uwagi o przyczynach zewnętrz- 
mych i wewnętrznych niepomyślnego dla Polski przebiegu 
obrad paryskich. Jest obowiązkiem aby szeroki ogół zasta- 
nowił się nad nimi poważnie, odpowiedzialne zaś za polityke 
państwową czynniki, aby przystąpiły do reformy naszych sto- 
sunków z Ligą. 

Jest coś, stwierdza nieznany autor, w całej atmosferze 
kici Narodów i wszelkich jej poczynań, co wywołuje wrażenie 
podstawowego kłamstwa. Przyczyna leży niewątpliwie w za- 
łożeniu Ligi i jej metodach pracy. Międzynarodowa ta in- 
stytucja Istnieje od lat kilku, otoczona hałasem i rozgłosem. 
Ma służyć zupelnie nowym ideom z zadaniem naczelnem: 


. zmalezienia nowej formy współżycia narodów, z metodą pra- 


cy, polegającą na jawnem i wspólnem rozstrząsaniu wszyst- 
kich spraw spornych przez wszystkie należące do Ligi narody, 
złównym celem praktycznym: sprawiedliwym rozstrzygnie. 
ciem tych spraw przez wszystkie narody. 
- Tym pięknym zadaniom i metodom zadaje rzeczywistość 
bezwzględny kłam. Formy współżycia narodów pozostały 
dawne, a jeśli się tworzą nowe, to poza Ligą Narodów: sprawy 
purune rozstrzyga się na podstawie układu sił polityaznych, 
fak to zawsze było i będzie w Świecie, nowe zaś metody da- 
wnej dyplomacji są tylko płaszczykiem dla zasłonięcia jaknai- 
perfidniejszej tajnej dyplomacji. odprawiającej prawdziwe or- 
gje w Lidze, Beznadziejna jałowość posiedzeń publicznych w 
Lidze, nuda blorących w niej udział, a nadewszystko bezsku- 
teczność niemał zupełna jakiejkolwiek akcji na oficjalnych po- 
siedzeniach — pochodzą w znacznej mierze z tenj metody pra- 
cy. W Lidze bowiem załatwia się wszystko poza posiedze- 
niami, drogą cichych targów. tajnych układów a nadewszy- 
stko tysiącznych intryg, Na oficjalne posiedzenie przychodzi się 
z gotowymi referatami, to znaczy gotowymi wyrokami, przyj- 
mowanymi jednomyślnie przez członków po dyskusji, służą- 
eej tylko pozorem jawnościjobrad. a nieomal zawsze pozba- 
włonej realnego znaczenia. | 

Liga Narodów. autor potwierdza znaną rzecz. jest insty- 
micją „o silnem naogół zabarwnieniu jewicowem, wolnomyśl- 
nem. czy też masońskiem. i o silnych wpływach żydowskich“. 
To fakt, nie ulegający wątpliwości. Wystarczy na jego twier- 
dzenie przyjrzeć się składowi osobistemu Rady Ligi'i jej funk- 
efonarjuszy. Stanowi on jednak, według autora, tylko jedną 
z przyczyn przegranych naszych w Lidze, przyczyn nieusu- 
walnych. Natomiast w naszej mocy jest nie mając narazie 
sposobu wyzwolenia się od kontaktu z Liga postarać się 
wszelkimi sposobami o jaknajdalej idącą redukcję spraw, w 
których jesteśmy klijentami Ligi. ` Bezspornym jest fakt. że 
„iuż dzisaj Liga Narodów jest straszliwą klęską dla tych 
państw, które mają dużó spraw spornych w jej zakresie dzia- 
łania". Obfitość tych spraw wywołuje fatalne wrażenie na 
każ Ligi i z góry sceptycznie nastraja co do ich wyni- 


Do zasadniczych rówież przyczyn naszych niepowodzeń 
w Lidze zalicza autor „zupełny upadek wpływu pólitycznego 
Polski na terenie zagranicznym, jako Skutek błędów naszej 
polityki zagranicznej, przedewszystkiem jednak fatalnej sytu- 
iecji wewnętrznej państwa polskiego”. Świadczy o tem spo- 
sób w jaki przegrywamy nasze procesy w Lidze. Jest on 
upokarzający. Autor cytuje liczne przykłady. nie zawsze 
bezsporne, ale wkażdym razie pouczające. Najcharaktery- 
styczniejszy odnosi się do sprawy Jaworzyny, o której try- 
bunał w Hadze wydał wyrok „w: trzech czwartych na nasza 
korzyść końcową rezolucję”. obie te zdobycze twierdzi autor 
sostałv zupełnie przekreślone przez Radę Ligi w spoSób u- 
wiaczający dla nas, traktujący nas poniżej Węgier, a nawet 

Jest to jednak rezultatem również fatalnej sytuacji 
wenętrznej naszego kraju, o której Rada Ligi posiada zbyt 
sawet ponurą opinię ale niedaleką od prawdy 

Delegaci polscy w Lidze reprezentują przecież „państwo, 
w które gabinety zmieniają się co kilka miesięcy, a rekon- 
strnują co kilka tygodni, państwo, w któręm myśl meksy- 
kańskich wzorów nowe rządy uważają za swój obowiązek. nie- 
%ylko zmianę calego wewnętrznego systemu rządzenia, alc 
8 częstokroć zobowiazań zagranicznych poprzednich rządów 
państwowo, które nie płaci długów zagranicznych, nie dotrzy- 
muje zobowiązań ł staje się przysłowiowo słynne z elemen- 
tarnej niesolidności..* Dlatego też autor podkreśla, że naj- 
większy nawet geniusz nic nie wskóra w obronie spraw ta- 
Klej Polski“. 

W końcu swych uwag stwierdza z naciskiem. że na ostat- 
miej „polskiej” sesii Rady Ligi ostatecznym ciosem, który za- 
dało wszystkim naszym sprawom własne spoleczeństwo (7) 
była ostatnia czternasta czy piętnasta z kolei zmiana rządu 
w Pce dokonana w czasie pełnych rozpraw Rady Ligi". 
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Zabrzpieczenie na wypadek bezrobocia. 


Pan pos. Jan Puchałka z klubu Chrześcijańskiej Demo- 
kracji pisze w bratnim organie „Gł Narodu” na powyższy te- 
mat: 

Po paru latach nadzwyczajnie korzystnej koniunktury dla 
naszego przemysłu kiedy to spadek marki polskiej zapewniał 
przemysłowi nieoczekiwane w normalnych warunkach zyski, 
nastąpiło przesilenie wywołane z jednej strony konkurencją 
przemysłu zagranicznego, z drugiej zaś strony pomyślaną po- 
ważnie i przeprowadzaną w szybkiem tempie sanacją skarbu. 
Nie wchodząc bliżej w badanie. dlaczego przemysł zagraniczny 
rywalizuje skutecznie z przemysłem polskim. n'e roztrząsając 
pytania, w jakim stopniu akcja sanacyjna rządu poprzedniego 
i obecnego wywołała obecny kryzys przemysłowy, stwier- 
dzam jedynie sam takt i jego następstwa. ' 

Do tych następstw zaliczam przedewszysikiem bezrobocie. 
które w ostatnich dn'ach przybiera coraz ostrzejszą formę. Już 
nie tysiące, ale dziesiątki tysięcy wszełkiezo rodzaju praco- 
wników, pozostaje dziś bez pracy, a w następstwie tezo.bez 
środków do życia. Bezrobocie objęło nietylko pracowników 
fizycznych, ale w równym stopniu inteligencję, zarobkującą. 
Rozciąga się ono nietylko na [udzi zatrudnionyci bezpośrednio 
w wielkim czy małym przemyśle. ale dotyka szeregu innych 
zakładów pracy oraz instytucji tak prywatnych. jak państwo- 
wych, czy samorządowych, słowem rozlewa się szeroką falą 
po całym obszarze Rzeczypospolitej, pochłaniając coraz wię- 
cej niewinnych ofiar. 

Bezrobocie stało się pierwszorzędnem zagadnieniem pań- 
stwowem. Tak Sejm jak i rząd rozumie, że należy rozpocząć 
z bezrobociem walkę jako z chorobą, która może zniszczyć 
organizm państwowy i zachwiać podstawami sahacj' skarbu 
Walka musi iść w dwóch kierunkach, a to w kierunku usuwa- 
nia przyczyn bezrobocia I w kierunku przychodzenią z pomocą 
tym, którzy zostali pozbawieni pracy. 

Jeśli chodzi o usuwanie przyczyn bezrobocia to akcja 
Sejmu i Rządu ma ogran'czony zakres działania, a to tem 
więcej że względy finansowe stoją tu na przeszkodzie. W 
tym kierunku winno same społeczeństwo zabrać się energicz- 
nle do działania. Mam wrażenie, że jest w naszem spułeczeń- 
stwie dość osób i instytucji które mogłyby dać pracę i za- 
robek wielu z pośród tych, którzy dziś z braku pracy przy- 
mierają głodem. Rząd zapewne tego rodzaju zamierzeniom 
udzieli daleko idącego poparcia, a przez to rozmiar bezrobo- 
cia znacznie by się zmniejszył. Pozostanie jednak poważna 
liczba tak'ch, którzy i nadal bez pracy pozostaną. Tym nale- 
ży dać pomoc, bv im umożliwić przetrwanie kryzysu. To 
już zadanie Sejmu i Rządu, to wypełnienie nakazu naszej Kon- 
stytucii, która w art. 102 postanawia, że każdy obywatel, po~ 
zostający bez pracy ma prawo do ubezpieczenia społecznego. 
Ten kategoryczny nakaz Konstytucji pragnie spełnić nasz 
Sejm, na żądanie którego jeszcze w kw'etniu 1923 r. przed- 
łożył Rząd projekt ustawy o zabezpieczeniu na wypadek bez- 
robocia, f 

Projekt rządowy, po gruntownej przeróbce został już u- 
chwalony przez Sejmową Komisję ochrony pracy i w płątek 
znalazł się na pełnem posiedzeniu Sejmu% Celem zaznajo- 
mienia pracowników z projektem ustawy, przytaczam tu 
jego główne zasady. przyjęte przez Kómisię 

W myśl projektu zabezpieczenia na wypadek bezrobocia 
podlegają robotnicy zatrudn'eni w zakładach pracy, w którvch 
w myśl ustawy o czasie pracy obowiązuje $-godzinny dzień 
pracy. Nie mają zatem być objęci ustawą pracownicy umy- 
Słowi. Jest to zdaniem mojem wielka niesprawiedliwość bo 
bezrobocie dotyka tej kategorii pracown'ków bardzo boleśnie, 
a pracownik um$słowy napotyka zazwyczaj większe trudno- 


ści w znalezieniu pracy niż pracownik fizyczny- Sejmowe ł drodze do hudpowy ustawodawstwa społęcznęgo w 
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kluby robotnicze, będą usiłowały usunąć tę krzywdę, jaką ma 
spotkać pracowników umysłowych. W szczególności klub 
Chrześc'jańskiej Demokracił największy z klubów robotni- 
czych stawia ten postulat kategorycznie i energicznie będzie 
dążył do jego przeprowadzenia na płenum Sejmu. 

Projekt ustawy o zebezpieczeniu na wypadek bezrobo- 
cia przewiduje w dalszym ciągu utworzenie funduszu zabez- 
pieczeniowego, który narazie określono na 3.3 proc. zarobków 
robotn czych Z kwoty tej 0.50 proc. płacą robotnicy. 1.50 proc. 
pracodawcy, 1.3 Skarb Państwa, z czego % może przerzucić 
na gminy miejskie, oraz te gminy, na których terenie znajdują 
się zakłady przemysłowe. Wkładki od robotników ściągała 
pracodawcy przy wypłacie. 

Bezrobotny ma prawo do zasiłku zabezpieczeniowego. 
Zasiłek wynosi od 30 — 50 procent faktycznego zarobku, za- 
leżnie od stanu rodzinnego robotnika. Zasiłek może być wy- 
płacany przez 13 tygoduijw roku, w wyjątkowych wypad- 
kach przez 26 tygodni. Warunkiem otrzymania zasiłku jest 
niezawinione bezrobocie oraz przepracowanie przedtem naj- 
mniej 20 tygodni w roku poprzedzającym bezrobkcie. 


Ustawa przewiduje także umożliwić przyznawan'a zasiłkn 
cześciowo bezrobotnym, którzy pracują tylko przez 3 dni w 
tygodniu. Dla tej kategorii zabezpieczorych wynosi zasiłek 
do 30 procent zarobku. Projekt ustawy zawiera szczegółowe 
przepisy dotyczące kontroli nad bezrobutnymi. 

Władzami „Funduszu zabczpieczen' ewego* są: Zarząd 
główny pod kierownictweni Ministra Pracy, oraz zarządy ob- 
wodowe, utworzone w siedzibach Państwowych Urzędów 
pośrednictwa pracy. Techniczne czynności wykonują osobne 
biura lub też gminy i instytucje społeczne, o charakterze pu- 
bliczno-prawnym. Instancję rekursową stanowią Obwodowe 
Komisje Odwoławcze. 

We wszystkich wyżej wymienionych władzach zasiadają 
przedstawiciele Rządu, pracodawców, robotników i samorzą- 
dów, przez co zabezpieczona jest bezstronność tyth władz. 

Tak przedstawiają się zasady, na których oparty jest pro- 
jekt ustawy, Jak z nich wynika ustawa tvlko częściowo speł- 
nia nakaz Konstytucji, bo obejmuje tylko pewne kategorie 
pracowników. Ustawa. któraby zabezpieczała wszystkich o0- 
bywatełi na wypadek bezrobocia jest jeszcze muzyką dale- 
kiej przyszłości, jakkolwiek Ministerstwo Pracy opracowuje 
już projekt takiej powszechnej ustawy. Złudzeniem jest rów- 
nież, jakoby omówiony projekt ustawy był lekarstwem na o- 
becne bezrobocie. Ustawa bowiem zacznie się realizować do- 
piero za jakie $% roku. Do tego czasu musi państwo bezro- 
botnym przyjść z pomocą doraźną. Rząd obecny poczuwa 
się do tego obowiazku, bo zamierza gminom. na których ob- 
szarze trwa bezroboce udzielić dogodnych kredvtów na po- 
moc doraźną dla bezrobotnych. 

Jakkolwiek ustawa, którą Scjm wkrótce uchłali, ina nie- 
wątpliwe braki, to jednak należy ją powitać jako poważny 
wysiłek w kierunku ubezpieczenia bezrobocia. Pamiętać bo- 
wiem trzeba, że nawet na zachodzie sprawa zabezpieczenia 
na wypadek bezrobocia nie została jeszcze tak uregulowana, 
by ją można uważać za ostateczn'e rozstrzygnietą. Tem 
mniej dziwić się należy, że w Polsce powstałej do żyda po 
długiej niewoli, wśród szczęku oręża, w Polsce zniszczonej 1 
walczącej o utrzymanie odzyskanej niepodległości, nie można 
za jednym zamachem rozstrzygnąć kwestii, która w państwach 
wysoce uprzemysłowionych pozostaje i nadal niezałatwionym 
problemem. i 4. = 

Ustawę o zabczpieczeniu na wypadek bezrobocia należy 
traktować jako tymczasową, jednakże jako RAB. ok ną 

SCE. 


Posiedzenie Rady Ministrów. 


Warszawa, 3. 3. (PAT.) Rada Ministrów z dnia 3 mar- 
ca br. powzięła nastepujące uchwały: projekt ustawy o 
zmianie niektórych postanowień przepisów o pracowni- 
czych związkach zawodowych, względnie o stworze- 
niach i związkach, rozporządzenie o przekazaniu mini- 
strowi skarbu nadzoru nad zakładem niemieckim listów 
zastawnych oraz nad zakładem kredytowym miejskich 
właścicieli domów w Poznaniu, projekt ustawy o upraw- 
„nieniu ministra pracy i opieki społ. do powoływania nad- 
zwyczajnych komisji rozjemczych do załatwienia zatar- 
gów zbiorowych pomiędzy pracodawcami. a pracowni- 
kami rolnymi,. projekt ustawy o ratvfikacji konwencii 


„Zmiana ta podcięła w Paryżu resztkę naszej powagi, zakne- 
blowała usta naszym przyjaciołom i ośmieliła do reszty wro- 
gów dała granitową podstawę pod zmiażdżemie naszych spraw 
w ów bezprzykładny sposób." 

Wnioski z tego ponurego obrazu naszej sytuacji į naszych 
spraw na terenie Ligi Narodów mogą być wielorakie. Nie po- 
winny one dotyczyć osób naszych delegatów i eksporterów, 
ktrzy, jak autor udowadnia, są takimi którym „na ostatniej 
sesji można było ze spokojem powierzyć w każdej sytuacji 
i przed każdym trybunałem świata obronę kwestii." 

M'mo, że za nimi stało prawo. słuszność, sprawiedliwość, 
praca fachowość, mimo wysokich talentów p Skirmunta, ogól- 
nej sympatji i szacunku, jakiego zażywa w Lidze, wyższBści 
jego wystąpień publicznych w porównaniu z wystąpieniami 
przeciwników. nawet p. Benesza, nie mają oni zalet „nowo- 
czeshych * „jawnych“ dyplomatów, a mianowicie — braku 
skrupułów, zupełnej bezwzzlędności w działaniu braku prze- 
sądów co do godności osobistej, zdolności do intryg, do sto- 
sowania kłamstwa i krętactwa, znacznei wreszcie dozy bez- 
czelności i tupetu. 

„Zwycięża w Lidze Narodów przedewszystkiem ten, kto 
reprezentuje silne państwo I może w razie potrzebv uderzyć 
pięścią w stół lub podsunąć kułak pod nos komu rależy”. Ta 
stara, choć smętna prawda jest ośrodkiem wywodów au- 
tora. 


Na marginesie układów polsko-niemieckich 
w Warszawie. 


(Od własncgo korespondenta). 
Grudziądz, 4 marca. 

W dniu 27 lutego rozpoczęły się w Warszawie ukła- 
dy polsko-niemieckie. 

„Vossische Zeitung" jako jedyna zabiera w tej spra- 
wie głos I zauważa, że z wszystkich spraw. ..najbardziej 
pesymistycznie wygladaią prace. których komisja nie- 
miecka pod przewodnićtwem p. v. Słockhammer'a się 
podjęła. Układy te, które są ciągiem dalszym bezcelo- 
wych perfraktacyj w Dreźnie, wyprzedzone zostały pla- 
nową hecą przeciwko Niemcom. Rozchodzi się o spra- 


pocztowcj z Rosią, poprawki do projektu rozporządze= 
nia p. Prezydenta Rzplitej o wojewódzkich radach wo- 
dnych zasady odszkodowania niektórych osób. pozba= 
wionych używania osad na ziemiach b. dzielnie" "rusk'ej 
w związku z przejimowaniem ich przez państwo polskie, 
rozporządzenie o stosowaniu ustawy z dnia 9 paździer- 
nika 1923 r. o uposażeniach funkcjonarjuszów państwi= 
wych i wojska do profesorów pewnych wyższych szkół 
teologicznych oraz o uzupełnieniu danej ustawy w Sto- 
sunku do wynagradzania zastepców profesorów szkół 
akademickich, wreszcie słatut Ministerstwa Spraw We= 
wnętrznych. 


wy likwidacyjne i optantów... „Voss. Ztg.* odnosi wra- 
żenie, że Polska pozbyć się nie może megalomaniji, iż 
bardziej papieska być musi od papieża i to w sensie fran- 
cuskim i że odgrywa złego sąsiada ze szkodą konsolida- 
cji średniej Europv'- * 

Ciekawszy jest znowu p. Stresemann minister spraw 
zagranicznych, który nic nie wie lub wiedzieć nie chce o 
wydałeniach Polaków z Niemczech i który mówi: 

„W dalekich kołach polskich panuje jeszcze wro- 
gie usposobienie przeciwko Niemcom. Jeszcze w czasie 
ostatnim postawiono w Sejmie polskim nagłe wnioski o 
wydalenia większej liczby Niemców i zerwanie ukla- 
dów, toczących się z powodu cofnięcia wydaleń ostatnich 
czasów... Wielka liczba mieszkańców Polski nie wie do 
dziś dnia czy posiada obywatelstwo polskie i czy mająt- 
ki iei podlegać będą likwidacji... Układy rozpoczęły 
się-.. Wyrazić możemy tylko nadzieję, że sprawy te o- 
statecznie zostaną uregulowane, Rząd niemiecki w 
każdym razie dołoży starań i czuwać będzie z całym na- 
ciskiem nad prawami i interesami zainteresowanych 
kół” — 

Pan Stresoman uważa dalej, że praktyka władz ad- 
ministracyinych polskich w stosunku do Niemców nie od- 
powiada zobowiązaniom i ubolewa, że specjalne układy 
między Polską a Niemcami nie doprowadziły do porozt- 
mienia, 

I my jesteśmy zdania, że praktyki naszych władz ad- 
ministracyjnych nie odpowiadają przepisom międzynaro- 
dowym, albowiem nikt nas nie przekona, że dziać się to 
może w porządku, że jedna polska strona cierpi pod wy- 
daleniami, represjami i terrorem. gdy druga niemiecka, 
bezwzglednego zażywa spokoju. Wszelkie przepisy mię* 
dzynarodowę i Rady Ligi Narodów wtedy są dobre i pięs 
kne. gdy obie je przestrzezają strony. 
razie i i może tylko zasada „oko za oko. ząb 
za zab!” 

Niestety od tei zasady daleki jest nasz wieczny media- 
tor niemiecko-polski — p. Olszowski 


W przecłtwnym ` 
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-` kup akcje Banku Polskiego! 


Przyszty kongres rolniczy. 


Grudziądz, 4 marca. 
W tal» klasycznie rolniczym kraju, jak Polska od 


„dość już dawna wyłoniła się inicjatywa urządzenia kon- 
gresu rolników i dopiero dziś idca ta się urzeczywistni. 


Z inicjatywy szerokich kół rolniczych naszego kraju 
wyłoniła się myśl zwołaniu w czerwcu rb. kongresu 
rolników. W pewnym stopniu będzie on wzorowaniem 
się na odbywających się we Francji i innych państwach 


zachodnicii kongresów rolników, jednak metody jego pra 


cy będą nieco różne ze względu na konieczność dosto- 
do tych warunków, w jakich znajduje się 
rolnictwo polskie. 

Kongres postawił sobie dwa zadania: pierwsze, do- 
cyczące bezpośrednio świat rolniczy, 1falące uregulować 
stosunki w rolnictwie i stworzyć podstawy dla polityki 
centralnych organów rolniczych na najbliższą przy- 
szłość, — drugie zadanie. to odpowiednie poinformowa- 
nie opinii publicznej @ tem. co dla rozwoju rolnictwa jest 
potrzebne, oraz ustalenie stosunku wytwórców rolnych 
do tej opinii. 


W czasie woiny i okresie pow ojennym normalne żyv-, 


cie gospodarcze uleglo wielkim odchyleniom. to co po- 
przednio było uważane za stałe i nienaruszalne. zostało. 
albo zupelnie usunięte, albo bardzo silnie zachwiane, wy- 
tworzyły sie zupełnie nowe warunki, zjawił się cały 
szereg nowych czynników życła gospodarczego; do te- 
go należy się przystosować i to do Stosowania sie rolni- 
ctwa do tych zmenionych Warunków produkcji jest wła- 
śnie pierwszem zadaniem kongresu. 

Z tego założenia wychodząc kongres stanie na sta- 
nowisku jednolitości zagadnień rolniczych i konieczności 
rozstrzygania ich wyłącznie pod kątem widzenia gospo- 
darczym, aby wzinódz wytwórczość rolną. Dlatego też, 
chcąc te zagadnienia gospodarcze rozpatrzyć jaknajdo- 
kładniej, bez wszelkich wpływów politycznych, w kon- 
gresie rolniczym wezmą udział wszystkie organizacje 
rolnicze istniejące w Polsce bez względu na_ich zabar- 
wienie polityczne, aby możliwie najsumienniej i najgrun- 
towniej poświęcić się pracy nad rozpatrzeniem położenia 
gospodarczego wszystkich wytwórców rolnych. 

Co się tyczy drugiego zadania kongresu, to jest sto- 
minicu opinji do Świata rolniczego, to kongres będzie dą- 
żył do poinformowania ogółu o potrzebach rolnictwa ił 
iego kierunku rozwoju. Opinja publiczna niejednokrot- 
mie fałszywie bywa informowana o Stanie rolnictwa, o 
jego stosunku do spożywców, a ponieważ jest to rzeczą 
pierw go znaczenia. aby to słuszne zaintereso- 
wanie się, tak ważnemi sprawami, jak warunki wytwór- 
czości rolnej nvalo jaknajprawdziwsze oświetlenię, kon- 
gres będzie iniał za zadanie wykazać. że w stosunku wy- 
twórcy rolnego do Spożywcy przeważają elementy 
wspólite, a nie przeciwstawne. Ta opinja, którą pragną 
wytworzyć inicjatorzy kongresu, powinna mieć jako 0- 
pinja fachowa, duże znaczenie. 

Poza tem kongres będzie mógł dostarczyć dużo ma- 
terjalu faktycznego dla naszych instytucji prawodaw- 
czych i władz, potrzebnych do ustalenła dróg ł linii roz- 
wożjowych naszego rolnictwa. 

W kongresie weźmie udział cały szereg wybitnych 
sil fachowych i naukowych, prace kongresu będą pro- 
wadzone w sekcjach: gospodarczej, produkcii rolnej. pro 
dukcji zwierzęcej, przemysłowej, leśnej, organizacii gv- 
spodarstw i współdzielczości w rolnictwie i handłu zie- 
miopłodami. © 

Niewątpliwie prace kongresu wypadną jaknajpowa- 
żniej i dadzą duże rezultaty, do czego iniciatorzy dołożą 
wszelkich starań. 


Przyczyny upadku gabinetu Theunisa. 


Paryż, 2 marca. 

Paryski organ „Matin“ ogłasza wywiad z przywód: 
cą socjalistów belgijskich Vanderveldem oraz z b. prem- 
ieroem p. Carton de Wcart o przebiegu przesłłenia rzą- 
dowego. 

Vandervelde podkreślił przedewszystkiem swe przy- 
chylne stanowisko dla Francji, oświadczając że matka 
jego była Francuską, a on sam otrzymał wychowanie 
francuskie. Następnie mówiło tem, że ma licznych przy- 
łacłół we Francji oraz przywdział swe stanowisko w 
czasie wojny i to, że himo,'iż był ze swymi przyiaciółmi 
politycznymi zasadniczo przeciwny okupacii Ruliry, je- 
dnak ze względu na dobro Państwa zgodził Się na nią. 
Rozbieżność w poglądach dotyczy jedynie metod, nigdy 
zań celn, gdyż socjaliści.helgijscy zą zgodni z narodeni. 
że tak Francja jak i Belgia muszą otrzymać offtzkodowa- 
nie. Cały szófeg uchwał powziętych dawniej w tej spra- 
wie świadczy wyrażnie o stanowisku socjalistów bbikij- 
skich. Vandervelde scharakteryzował obecną sytuac'ę. 
łako nadzwyczaj skomplikowaną. 3 

Omawiając przyczyny upadku gabinetu Theunisa 
stwierdził. że nikt nie odrzucał śrancusko-belgijskiego u~ 
kladu gospodarczego l że nie tò było ptzyczyną obalenia 
zablnetu Theunisa. Żadna partja belgiiska nie możę zai- 
mować wobec Francji nieprzychylnego stanowiska 


— 


Carton de Wiart wyraził życzenie, aby dotychczaso- 
wy premjer Theunis podjął Się misji utworzenia nowego 
gabinetu, Niezależnie od składu przyszłego gabinetu 
Belgja i Francja pozostaną w przyjaźni, czego dowodem, 
że w roku 1921 Vandervelde w gabinecie p. Carton de 
Wiarta uznał okupacię Ruhry. Za naiważniejsze zadanie 
przyszłego rządu określił p. Carton de Wiart dążenie de 
wstrzymania spadku frænka belgiiskiego. 

' RAKOWSKI MA GŁOS.... 

Pisha londyńskie ogłaszają rozmowę przedstawiciela 
rządu sowietów w LondvnicRakowskiego z współ- 
pracownikiem moskiewskiego ..lzwiestja". Otóż Raxow- 
ski oświadczył, że rząd angielski gotów jest z funduszu 
Oversea Trade Fund udzielić przemysłowcom angielskim 
kredytu na wytwory dla Rosji. To jednak Rosji nie wy- 
starcza i żąda ona kredytów na odbudowę. Różnica zdań 
w Sprawie długów przedwojennych, tak wielka w Qemi 
i w Hadze, straciła dużo ze swej ostrości, gdyż Anglia n- 
znała prawo Rosji do rachunków wzajemnych. Daley 
stwierdził Rakowski, że roszczenła obywateli angielskich 
w związku ze stratami. jakie ponieśli w czasie rewolucji 
są stanowczo przesadzone. 5 

Pisma londyńskie uważaja za znamienne pewne na- 
stroje nurtujące w Rosyiskiej Partji Komunistycznej, któ- 
re znalazły swój wyraz w mowie Zinowiewa wygłoszo- 
nej w Piotrogradzie, a atakującej ostro żądania angi*l- 
skich przemysłowców w słowach: 

— Czerwona armia jest właściwą przeciwagą dia 
tych żądań. Jedna dywizja na każdy z punktów Żą- 
dań przemysłowców angielskich. 

POINCRE—MAC DONALD. 

Paryski „Temps“ donosi, że między P3incarem a 
Mac Donaldem odbyła się nowa wymiana listów w spra- 
wie polityki zagranicznej. List Mac Donalda nadszedl 
do Paryża w niedzielę, a odpowiedź Połncarego została 
w Londynie doręczona we Środę. 

Listy te stanowią rozwiniecie myśli zawartej w I- 
stach wymienionych między obu mężami stanu przy ob- 
jęciu przez Mac Donalda stanowiska Premiera. Zawie- 
rają one poglady Francji i Anglh na środki rozwiązanta 
zagadnień polityki zewnętrznej. 

„ W czasie rozmowy, którą Mac Donald prowadzi we 
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wyraziłten ostatni życzenie ogłoszenia tych listów. Mac 
Donald zgodził się na to, przyczem uzgodniono dzień o= 
głoszenia. z 

JEDNEM UDERZENIEM! 


We wczorajszym ..Głosie Pomorskim“ podaliśmy 
krótki telegram p. t.: „B. ambasador Paleologue o obec- 
nej sytuacji w Rosji“. W związku z tym telegramem po- 
dajemy dalsze szczegóły. 

B. ambasador francuski w Piotro gradzie Paleolo- 
gue w odczycie o obecnem położeniu Rosii objaśnk, że 
bolszewizm stoi obecnie przed niebezpiecznem przesile- 
niem, które może doprowadzić do jego upadku, o ile ka- 
pitaiizm zagraniczny nie ptzyjdzie z pomocą rządowi So- 
wietów. 

Przygrywką do katastrofy będzie zdagiiem Paleolo- 
gue'a wybuch żyyłołowej nienawiści przeciwko żydom, 
co już zaczyna się częściowo ujawniać. Zapewniał on, iż 
wszyscy przez niego zapytywani znawcy Rosji są zgo- 
dni co do tego, iż początek upadku panowania Sowietów 
zaznaczy słę niezwykłem prześladowaniem żydów. Na 
dowód tego przeczyta! Pałeolopue list żydowskiego kup- 
ca z Jekaterynosławia, wedle którego położenie żydów, 
w Rosfi przestawia się z dnia na dzień krytyczniej. W 
liście tym oświadcza ów kupiec żydowski: 

— Musimy być nawet na to zdecydowani, iż bolsze- 
wicy rozpętają przeciwko nam wściekłość ludu w na- 
dziei. iż w ten sposób w ostatniej chwili zdołają się ura- 
tować. Należy jaknaiszybciej zorganizować wychocźtwo 
rodzin żydowskich, gdyż nie będzie można uniknąć 9- 
gólnej masakry. 

Po wybuchu antysemityzmu nastąpi. wedle Palsoło- 
gue'a polityczny spisek w Moskwie, polegający na zama- 
chu wojskowym. 

B. ambasador francuski w Piotrogradzie jest zdania. 
że panowanie sowietów zostanie zniszczone jednem ude- 
rzeniem, poczem nastąpł dość długi okres nędzy, gwał. 
tów f anarchii. 

WRANGEL=MIKOŁAJ MIKOŁAJEWICZ. 

„New=York-FHeraldę donosi, że do Paryża przybył 
incognito gen. Wrangel celem odbycia narady z 
Wielkim Księciem Mikołajem. W związką z tą włado= 
mością krążą pogłoski, że Wielki Książe Mikołaj Mikota- 


czwartek z ambasadorem francuskim Saint Aulairem, jewicz mą stanąć na czele ruchu anty bolszewickiego. 


4-1y zjazd Koła Miast Pomorskich w Grudziądzu. 


(Obrady popołudniowe). 
Grudziądz, 4 marca. 


W dyskusji nad referatem burmistrza p. Jerzykiewicza 
zabiera złąjj burmistrz ze Skarszew, następnie radca woje- 
wódzki p. Peszkowski oraz wielu innycli. Po szczegółowym 


rozpatrzeniu kwestji, zebrani, nie uchwalając żadnej rezolucji 
przekazują sprawę zarządowi Kołą Miast Pomorskich. 

Jako najważniejszy punkt obrad zebrania wypływa spra- 
wa projektu ustawy ordynacji wyborczej miejskiej i projekt 
vstawy, samorządowej. Referuje sprawę p. prezydent Włodek. 
Mówca jest przeciwny zasadzie pluralności, jaką przewiduje 
projekt ustawy. Mówca uważa, że dla rozwiązania tej 
sprawy w myśl potrzeb ogólnych jest niezbędna ustawa ra- 
mowa. młeszcząca w sobie szczególną ustawę samorządową 
dla miast pomorskich, które rozwijały sie wśród innych wa- 
runków i których to warunków gospodarki miejskiej nie da 
się nagiąć ani przystosować do innych dzieln'c, pozostałych 
w tyle za Pomorzem w dziedzinie ustawodastwąa samorządo- 
wego i gospodarki miejskiej. Mówca jest zdania że należało- 
by utrzymać dotychczasowy sposób wyborów do Rad Miej- 
skich na zasadzie scjmowej ordynacji wyborczej. Referent nie 
jest za projektem rządowymi, który przew duje, że komisa- 
rzem wyborczym ma być burmistrz, względnie prezydent, 
To inogłoby niekorzystnie wpłynąć na przyszły skład Rady, 
wybranej według życzeń burmistrza któryby niewątpliwie 
mial wpływ na akcje wyborczą. 

Koreferat wygłosił p. burmistrz Jerzykiewicz. Mówca jest 
zdania, że bezwzględne stosowanie demokratycznych zasad 
wyborczych jest sprzeczne z rzetelnie pojętą demokracją, Re- 
ferent jest zdania, że bezwzględnie należy przeprowadzić ta- 
ką ordynację wyborcza, któraby do rad wprowadziła ele- 
ment kulturalny, organizacyjnie i gospodarago wyrobiony; 
dowodzi więc, ażeby warstwy posiadałące © i żywioł kul- 
turalny wyposażyć w większe psawa wyborcze, następnie, 
by element zastedziały w danem mieście od dawna, a w'ęc 
przywiązany do danego iniasta młał większy wpływ na Spra- 
wy gospodarki miejskiej. W dyskusji zabiera głos sen. Szy- 
chowski i popiera wywody p. prez. Włodka, podtrzymując za- 
sądę demokratycznego prawa wyborczego. -- Mówca nie 
znajduje dosiatęcznego umotywowania w 'tw'erdzeniu, że lu- 
dzie majętn* powinni mieć bardziej ważki głos. niż ludzie 
mniej majętni P. senator icst przeciwny zasadzie płuralności. 
Następnie dyskusję rozszerzają burmistrz p. Kostka, poset 
Reder, który projekt ustawy w ujęciu rządoawem nazywa co- 
fn'ęciem się do warunków średniowiecznych. Poseł Krzywiń- 
ski jest zdania, że należałoby qrzeprowadzić ustawy samo- 


O bilans handfowy Gdańska. 

Gdańsk, 3 .3, (A. W.) W związku z przemówieniem 
senatora Volkmanna, który omawiając budżet W. Mia- 
sta na zasadzię dowolnie skomponowanych pazycji wnio- 
skował iż bilans handlowy Gdańska jest czynny, „Bal- 
tische Presse" stwierdza, że wywody Volkmana Wy- 
wołują w kołach gospodarczych powszechne zdziwie- 
nie. Qdańsk bę! przed wojną i iest teraz obwodem defi- 
cytowym „który nigdy nie wykazywał bilansu czynnego. 
85 proc obrotu gdańskiego bądź pochodzi, bądź skiero- 


rządowe w tym duchu, któryby wykluczył możność czynie- 
nia z Rady Miejskiej terenu walk partyjnych. Mówca jest za 
odrębną ustawą dla poszczególnych dzielnic. 

Dyskusię zamyka autor projektu ustawy samorządowc:. 
dr. Rudolf Sikorski: w przemówieniu swem victem głeboko 
i ze znawstwem przedmiotu, rozważa zagadnienie demokracii. 
akcentując, że zasadą rozwoju ludzkości nie jest równość. bo 
samo życie normuje stosıhk? w ten sposób, że uświęca natu- 
ralną zasadę nierówności, bądź intelektualnej, bądź materialnej 

Mówca twierdzi, że jednak przedłożony projekt mieści w 
sobie i bezwzględną zasadę równości dając pewnei kategorii 
prawo głosu, jak również w szczególnym wypadku zadość 
czyni naturalnej nierówności, uwzględniaiąc zasługi kwali- 
flkacje obywateli. Projekt ustawv samorządowej nie zwalcza 
zasady nierówności wobec prawa i zasad deniokracji. tylko te 
polęcia rozszerza pogłębia Wywodów dr. Sikorskiego. wy- 
bitnego ekonomisty, prawnika ı jednego z największych w 
Polsce znawców gospodarki komunalnej zebrani słuchają z 
uatężoną uwagą. 

W dalszej części dyskusji zebrani przechodzą do omó- 
wienia ustawy samorządowej. Referuje p. prezydent Włodek. 
Mówca twierdzi, że przez unifikację ustawową w tym wzzię- 
dzie, wytworzyłby słę niekorzystny stan dla b. dziel. pruskiej. 
żylącej życiem samorządowem od całego szeregu lat i po- 
sładającej n'etylko tradycje śle i wyrobienie samorządowe, 
którego nie posiadają inne dzielnice. Mówta jest za ustawą 
ramową, a jeśli tego nic 'da się przeprowadzić. to nalażałoby 
w ogólnej ustawic przewidzieć cały szereg poprawek. któ- 
rcby uwzelędniały potrzeby Pomorza. Referent zastrzega się 
przeciwko tłómaczeniu jego wywodów, iako aktu dzieln co- 
wości; jest to tylko troska o zachowanie dotychczasowego 
dorpbku samorządowego tej dzielnicy. 

Szczezólowej krytyce sen. Szychowski poddaje projekt o= 
gólnej ustawy samoraądowej. 

Pu wypowłedzeniu się całego szeregu mówców zabiera 
głos delegat ministra spraw wewn. dr R Sikorski i wszech- 
stronnie ośwetla projekt z punktu widzenia potrzeb „całej 
Polski i poszczególnych dzielnic. + 

Po wysłuchaniu jeszcze referatów: przedstawiciela komi- 
sarza do walki z drożyzha i przedstawiciela zwiazku Apro- 
wizacji M'ast. zebrani uchwałają rezolucję, będącą streszcze- 
nicin postulatów. wyrażohych przez poszczególnych naczel- 
ników «inin pomorskich. (Rezolucję z powodu braku miejsca 
podamy w jutrzejszym numerze „Gł, Pom.*) Obrady prze- 
cłągnęły się do 5-ej popo? Zamknął zsbranie przewodniczacy 
p. prezydent, dziękując zebranym za przybycie. (es). 


wane jest do Hinterlandu polskiego. Ilustracje cyfrowe 
Gdańska jaxo dowolnie skomponowane nie zgadzają się 
z rzeczywistością. 
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Lipsk. 3. 3. (PAT.) W dniu wczorajszym otwarty zo- 
stał doroczny jarmark w Lipsku. 
Rykow w Londynie, - 3e 
Moskwa, 3. 3. (PAT.) Prczes Rady komisarzy ludo- 
wych Rykow odjechał do Londynu, gdzie zamierza od- 
być konferencję z Mac Donaldem. : 
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GŁOS POMORSKI 


EJ 


5-20 marca 1924 r., 


Qgłoszenie taryfy 
Tow. Zwiazku Handlowców. 


Między Związkiem Tow. Handi. w Grudziądzu 
è Związkiem Tow. Kupieckich w fGradziądzu została 
iaryia niżej podanym protokółem uchwalona. 


Grudziądz, dnią 28 lutego 1924 r. 
Protokół 


w snrawie taryfy dla pracobiorców w handlu, uzgodnionej 
4 jednogłośnie uchwalonej przez nyełnoamocnionych delegatów. 
a) Związkn Towarzystw Kupieckich wzgl. Tow Kup. Sam. 

w Grndziądzu, 

b) Zwiazkn Handlowców. Oddział Pomorski w Grudziądzu, 
ważnej od dnia dzisiejszego. 
Uczniowie (bez względu na branże) 
w |-szym roku nauki 15 złotych waloryzacy jnych 
w 2-gim R W” 20 4 s 
w 3-cim gi v c 30 n » 
Kategoria I (bez względu na branże) 

Siły biurowe pomo*nicze, maszynistki,  kontokorenci, 
manipulantki, kasjerki, młodsze książkowe niesamodzielne, 
registratorzy mrodgł. 

a) młodsze od I do 10 lat pracy 40 złt. polskich 
%) starsze ponad 10 lat 30 y e 
x Kategorja IJ. 
kiły branżowe ekspedjenci po odbytej przepis nauce handlowej) 
A. od 3—6 lat praktyki 


tławaty,drogerje żelazo _ kolonłalne  wódczana i inno 

115 złt. 120 złt. *0 zi. 115 zit. 
 B. od 0—9 lat praktyki 

140 zlt. 150 złt 100 zt. © 135 złt. 
C. od 9—12 lat praktyki 

190 zt. 1% zit 110 złt. 150 zk. 
D. od 12 lat praktyki 

220 zh. 200 złt. 140 złt. 175 złt. 


Kategoria III. 

„ Starsi kierownicy zastępujący szefa. zupełnie samodzielni 
390 złt. 300 ziłt. 200 złt. 275 złt. 
UWAGA: Siły żeńskie od kat, II. począwszy 20 proc. mniej, 

rzy przeliczeniu złotego wałoryzacyjneco wzgl. podat- 
kowego według urzędowego kursu w dniu wpłaty na 
marki polskie liczy się liczby penad b tys. za pełne 10 
tys. w górę, do 5 tys. obniża się odpowiednio Pensje te 

są minimalne. 
Za Związek Towarzystw Kupieckich na Pomorzu 

Komisja Taryfowa: 
Marchlewski, Rronikowski, H. Kotliński, Pardon, Powałowski. 
Korzeniewski, PSSE Kowalski Zygmunt, Domachowski 
imek 


Za Związek Handlowców Tow. zap.: 
Handke, Robiński, Wiśniewski, Łukasiewicz. 


Wiadomości bieżące, 


Kalendarz: Środa Popielec Andrjana. Wschód słońca 
6.46 zachód 5.44. Wschód księżyca 6,42, sachód 5.35. 


Ca) 
OBCHÓD ROCZNICY STRACENIA 
śp. SZ. KONARSKIEGO. 

Wima. 3. 3. (PAT.) W niedzielę, dnia 2 marca br. sta- 
faniem wileńskiego synodu ewangelicko-reformowanego 
odbył się uroczysty obchód 85-tej rocznicy stracenia w 
Wilnie śp. Szymona Konarskiego. 


PRZYMUSOWE ŚCIĄGNIĘCIE PODATKU 
MAJĄTKOWEGO. 

Warszawa, 3. 3. (PAT.) Zarządzenia egzekucyjne w 
celu Drzymusowego Ściągnięcia zaległej raty podatku 
majątkowego dają w dalszym ciągu pomyślne wyniki na 
całym obszarze Rzplitej Polskiej. W samej Warszawie. 
w dniu I marca br. dokonano 527 czynności cgzekucyj- 
nych, przyczem w 193 wvpadkach sekwestratorzy otrzy- 
mali niezwłocznie zaległości podat., w 190 wypad::. płat- 
nicy. do których się zgłoszono. wykazali się kwitami P. 
K. K. P.,i P. K. O. na wpłacone w przeddzień sumy, w 
ls5wypadkach z uwagi na odmowę natychmiastowej 
wypłaty należności, dokonano zajęcia “ruchomości. 


—** TEATR MIEJSKI. Dziś we wtorek popol. o godz. 
5-ej przedstawienie wojskowe „ŻOŁNIERZ KRÓLOWEJ MA- 
DAGASKARU", arcywesoła krotochwila St. Dobrzańskiego. 

W środę wieczorem o godz. 8-mej ,DJABEŁ' Molnara, 
fascynująca i interesująca komedja salonowa z niezrównanym 
p. Dabrowskim w roli tvtułowej. Bony ważne. 

Premiera „LALKI“ operetki Andrana odłożoną została z 
powodu lepszego przygotowania na sobotę 

We czwartek wiaczorem o godz. 8-ei przedstawienie po- 
pularne (50 proc. zniżki) melodyjnej i wesołej operetki _FI- 
GLE WIOSEENE” J. Stranssa. 

—** Wielki koncert p. Marzi Janowskiej. Sekretarjat K. 
O. T. M. donosi, iż p. Marja Janowska nadesłała już program 
swego koncertu który się odbędzie w piątek dnia 14 bm. 
Szczegóły programu ukażą się w najbliższych dniach. 

—** Czysty zysk Baln Komitetowego pod względem fi- 
nansowym przekracza dalcko jeden miljard mk. Dokładne 
obliczęnić nastabi po wpłynięciu kwot złożonych na cele balu 
w barnkch itd K. O. T. M. 
—** sahskrybenci akcyj Banku Polskiego za pośrednic- 
twem Banku Ludowego w Grudziądzu. mogą w banku tym na- 
być potrzebne waluty, jak również subskrybować -10 proc. 
Pożyczkę kolejowa. 

—*%* Z kroniki policyjnej. Złodzieje włamali się do mie- 
*zkania współredaktora “naszego pisma p. L. Łydko i wynie- 
śli całą garderobę oraz większą ilość bielizny. Poniesiona 
przez to strata jest bardzo znaczna. 

—**% Ostntni dzień taniej sprzedaży w „Domu Konfekcy- 
nym“ (Rynek) jest środa 5-go marca. Z tej okazji skorzysta- 
ią zapewne szerokie warstwy ludności. 

—% Na odhudowę teatru złożył p. Stan. Gabrvszewski. 
z Burstyna 500 000 mkp. 

—** Wspaniały dar. Sekretariat K. O. T. M. pisze: Sta- 
raniem Stowarzyszenia Urzędników magistrackich w Chełm- 
nie odbyła się w ub. sobotę zabawa na rzecz odbudowy Tea- 
tru Miejsktego w Grudziądzu. Zabawę urozmaicili swymi wy- 
stenśmi grudziądzcy artyści pp. Lubicz - Janicka, Okszańska. 
Popielewska i Jóźwicki, przyjęci przez p. burmistrza Zawac- 


1 kiego jak i komitet zabawowy ze staropolską gościnnością. 


Publiczność przyjęła występy zrudziądzkich artystów z wiel- 
ką wdzięcznością. Komitet zabawowy przeznaczył na odbu- 
dowę teatru pół miliarda mk. Oprócz tego zebrali wspomniani 
artyści 120880000 mk. za co należy im się serdeczne podzię- 
kowanic. 

—** Początek wiosny. Drugi i trzeci dzień marca przy- 
niósł ze soba cieplejszv powiew wiatru j weselszy uśmiech 
słońca. Pod wpływem ciepłoty plus 2° C. w cieniu, a 8° w 
słońcu nastała odwilż, która wzmogła się w godzinach popolu- 
dniowcyh. Według przepowiedni wieśniaków. pierwsŻę dni 
marca przełamią zimę. 

—** Konkurs na wojskową mszę połową. Muzyka. wy- 
konvwana niejednokrotnie podczas uroczystych nabożeństw 

(nie jest infzyką kościelną i przeważnie nie odpowiada wyina- 
| zaniom liturggji. Dotyczy to także mszy połowych, w cza- 
sie których orkiestry wojskowe grywaią często przeróbki 
utworów Świeckich a wnajlepszym razie msze wojskowe 
pozostałe po zaborcach. obce nam swym duchem. Ponieważ 
w repertuarze polskiej muzyki kościelnej brak utworów, od- 
powiednich dła orkiestr dętych, nie można połecić orkiestrom 
wojskowym kompozycji o charakterze dostroionym do po- 
ziomu uroczystości i wymagań liturgicznych. To samo doty- 
czy. — może nawet w większym stopniu — mszy żałobnych. 
Aby pobudzić w tym kierunku rodzimą (twórczość muzyczną 
i uzyskać utwory wartościowe dla rępertuaru oficjalnego or- 
kiestr wojskowych, m'nisterstwo spraw wojskowych ogłasza 
konkurs na woiskową mszę polową i żałobną ua warunkach, 
o których interesentów kompozytorów poinformują władze 
wojskowe. > 


Ruch towarzystw. 


—4rt) Zebranie miesięczne Tow. Zw. Handi odbędzie się 
w „czwartek dnia 6 marca w Bazarze. Z powodu ważnych 
spraw przybycie każdego członka konieczne. Goście mile wi- 


dziani! ZARZĄD. 
: Z Pomorza. 


—*: TORUŃ. (Procesy przeciwko „Deutschrumsbundowi' 
Sad Najwyższy delegował Sąd Okręgowy w Toruniu do prze- 
prowadzenia rorpraw przeciw „Deutschiumsbundowi* na ca- 
łym obszarze Rzeczypospolitej Polskiej. Materjał dowodowy 
dotąd zebrany iest bardzo obfity. Same akta wynoszą kilkana- 
ście centnarów. Śledztwo jest wciąż jeszcze w toku į zanosi 
się na dłuższy okres czasu. 

(Lody na Wiśle). W ub. piątek oczekiwało dużo osób przy 
bycia łodołamaczy, które przed dwoma dniami już dotarty do 
punktu naprzeciw Górska, tu jednak z powodu niskiego wo- 
dostanu łamać zaprzestały. Skutkiem tego publiczność toruń- 
ska i podgórska nadal -korzysta z łarwei komunikacji przez 
rzekę. Powłoka lodu jest tak równa. że ludność przechodzi 
po niej prawie że we wszystkich miejscach i kierunkach, a 
nawet kołownicy przejeżdżają po lodzie. 

-—** CHEŁMŻA, (W sprawie nieporządków gminnych). 
Na skutek korespondecii o wadliwej gospodarce miejskiej `w 
Chełmży, zamieszczonej w skróceniu swcgo czasu į w „Gło-- 
sie Pom.® — burmistrz tego miasta p. Kurzętkowski ogłasza 
wyjaśnienie, którego najważniejsze wyjatki podajemy 

„Demoralizacja młodzieży — pisże p. burmistrz Kurzęt- 
kowski — nie jest z pewnością w Chełmży większą jak gdzie- 
indziej. a rzucanie śniegiem należy poniekąd do uciech zimo- 
wych. i na te drobne wybryki każdy rozsadny człowiek sa- 
mknie swe OCZY. 

Że ulice nasze mie są tak oświetlone jak w czasach przed- 
wojennych, jest to objawem, który w każdem mieście spo- 
tkać można. Pochodzi on stąd, że zazownie w czasie wojny 
z powodu braku remontu ucierpiały, zaś po walnie prowa- 
dzone, w brakn lepszych, przez fachowo słabo wyszkolonych 
Indzi w trudnych warunkach handlowych. materjalnie bar- 
dzo ucierpiały. Zwrot ku lepszemu daje się już odczuwać lecz 
wskazaną jest jak najdalej idąca oszczędność, do czego załi- 
Cząć trzeba oświetlenie ulic, jako konsumująco bezpłatnie dużą 
ilość gazu dia użytku publicznego. Zresztą dotad na ulicach 
Chełmży nikogo ule ozrabiono, ani też nikt nie zahładził. 

Zaś poruszając kwestję gospodarki miejskiej mike z du- 
mą zaznaczyć, że Chełmża pewno najuboźsza z większych 
miast polskich, nie tylko nie uszczuplła majątku miejskiego, 
jak to miało miejsce w innych miastach, lecz go znacznie 
przysporzyła'”. N 

—** KOŚCIERZYNA. (Tragedja dziewczyny uprowadzo- 
nej przez cyganów), Jak czytamy w „Pomorzaninie* db za- 
kładu N. M. P. Anielskiej w Kościerzynie zgłosiła się nieda- 
wno bezdomna dziewczyna, licząca lat około 22którą kilka- 
naście lat temu uprowadzili z domu rodz'cielskiego cyganie. 
Dziewczyna ta, badana przez policję. oświadczyła. że nie pa- 
mięta jak się iej rodzice nazywali. Przypomina sobie tylko 
że rodzice zamieszkiwali kiedyś w miejscowości Wanne 
(Westfalja), ojciec chodził codziennie do pracy a matka, nosiła 
mu obiad. 

Pewnego razu, gdy matka zaniosła obiad oicn. przyszedł 
do mieszkania jakiś nieznajomy mężczyzna z długą, czarną 
brodą (cygan) i zwabił dziewczynę przed dom- gdzie stał wóz 
zaprzężony w jednego konia. Cygan natychmiast wsadził 
dziewczynę na wóz i odjechał w niewiadomym kierunkn. 

Po długim czasie, jak zeznaje dziewczyna, wóz zatrzymał 
się w okolicy górzystej, gdzie stał drugi taki wóz, na którym 
znajdowała się żona cygana. Przerażona dziewczyna płakała 
przez cały czas, a cygan bił ją niemiłosiernie. Później dziew- 
czyna musiała się z konieczności przyzwycza'ć do nich; a cy- 
ganie nakazali jej mówić do siebie „ojciec“ i ..matka”, Cy- 
ganka okazywała następnie wiele serca dla uprowadzonej i 
nauczyła ją prząść i robić płótno. 

Upłynęło kilke lat, cyganie stale przeprowadzali się nocą 

j tak że dziewczyna nigdy nie wiedziała, gdzie sie znajduje. 
| W ostatnich czasach nosiła $ię z zamiarem ucieczki z taboru 
cyzańskiego, ale cvganie spostrzegli to i zwracali na nią ba- 
| czna uwagę. Podczas świąt Bożego Narodzenia r. ub. umarła 
stara cyganka którą nastepnej nocy wywiózł niewiadomo, 
dokąd stary cygan. Za kilka dni przybyło 6 Indzi, z" których 
jeden wszedł na wóz do dziewczyny, i starał się dopuścić na 
niej gwałtu. Z nastaniem wieczoru, gdy stary cygan z swymi 
towarzyszami znajdował się na innym wozie, dziewczyna n- 
Śpiła ich czujność i uciekła przez zaspy śnieżne w kierunku 
zachodu. Uciekając z taboru cyzańskiego, dziewczyna do- 
tarła doiakiejś zagrody i zapukała do okna, a na jej prośby 
gospodarze otworzyli drzwi i przenocowali ją. Nazajntrz po,- 
wiedziano jej, że znajduje się w Klorowie, pod Sieradzem 
(Kcngresówpa). 
Gospodarz, u którego znalazła schronienie, dał jej plaszcz 
i trzewiki, następnie zawiózł ją do Sieradza, gdzie dał jej tro- 
chę pieniędzy, chleba i bilet kolejowy do Poznania, dokąd 
dziewczyna przyjechała, ponieważ przypomniało się jej na- 
zwisko księdaa „Bratkowskiega”, częste powtarzane przez 
matkę. Ksiadz ten miał być w Poznaniu. Na dworcu poznań- 
skim spotkała jakiegoś mężczyznę i opowiedziała mu o swym 
losie. Teń zaprowadził ją do Starostwa Grodzkiego, gdzie roz- 
poczęto poszukiwania owego ks'ędza. Przebywszy 3 dni w 
poczekalni dworcowej, bezdomua jeszcze raz zgłosiła się do 
Starostwa Grodzkiego, lecz powiedziano jej, że księdza tego 


Z O ZE OZ OE R R e: 


mie odnaleziono. Potem udała się do kościoła św. Marcina i 
tam proboszcz powiedział jej, że. ks. Bratkowski jest præ 
wdopodobnie w Nakle, wobec czego nieszczęśliwa przyjechała 
do Nakła, lecz nadaremno. Stamtąd udała sie do Sępolna f 
Brus, aż przybyła do Kościerzyny — i znalazła schronienie 
w zakładzie N. P. M. Anielskiej, | s 

Policja przeprowadziła ścisle badania dziewczyny i jak 
się okazuje, chodzi rzeczywiście o nieszczęśliwą ofiarę. upro- 
wadzoną „przez cygana. 


Z całej Polski. ' 


—* INOWROCŁAW. (Nieszczęśliwy wypadek). Onegdał 
zaszedł w Inowrocławiu nieszczęśliwy wypadek, którego ofia- 
rą padło życie ludzkie. Zajęty przy miócenin zboża 30-letni 
Józef Szyper dostał się dziwnym zbiegiem okcłiczności skra- 
jem płaszcza pomiędzy drąg transmisyjny. Nim zdołano ma- 
szynę zatrzymać, nieszczęśliwy rzucony został głową o zie 
mię z taką siłą, że wkrótce ducha wyzionął. 

—* POZNAŃ. (Wódka przyczyną śmierci dwóch olice- 
rów). W ub. czwartek w domu p Werner, przy ul. Przecznica 
5 urządzono wieczorek. w którym m. i, brało ndzlał 7 ofice- 
rów W. P. Będąc już w stanie nietrzeżwym zawiązali sprze- 
czkę, której następstwa pociąznęły śmierć dwóch ludzi, Po- 
rucznik Książek strzelił do kolegi swego por. Płodowskiego. 
lecz szczęśliwie chybił, Por. Plodowski, widząc to, schwycił 
za rękę strzelującego, lecz ten powtórnie wymierzył tak celnie 
że zabił Płodowskiego na miejscu, poczem następny strzał wy- 
mierzył sobie samemu. Powodem sprzeczki była różnica zdań 
na temat palenia papierosów. A jednak ta błahostka przy po- 
mocy wódki spowodowała Śmierć dwóch w rozkwicie wie- 
ku młodzieńców. 


Onegdaj późnym wieczorem zginął wskutek nieszezę” 
śliwego wypadku naczelny redaktor „Posener Tageblt. 
dr. Wilhelm Loewęgthał. Wyprowadzając z mieszkania 
swego (ul. Chełmońskiego 8) gości na schody. przechy- 
lit się nieostrożnie przez poręcz i spadł z wysokości 
II piętra na kaminią posadzkę sieni, ponosząc Śmierć ra 
miejscu. s TYP 

Od czasów ostatnich wyborów do Rady Miejskiej 
był p. dr. Loewenthal jej członkiem. Poza oficjalnym 
charakterem redaktora pisma. którego tendencie były 
meraz dla naszej państwowości ' wrogie i zmusza 
prasę polską do częstych polemik, odznaczał Sie dr. 1. 
w stosunkach towarzyskich i koleżeńskich wzorowa 
poprawnością. 7 

—* KATOWICE. („Czarna ospa“ na Górnym Ślask). Z 
Katowic donosza że w otatnich tygodniach za.:ważon: roz- 
szerzanie się epidemiczne ospy wysyrkowej i czarnej. Urzął 
zdrowa publicznego skonstatował już kilkanaście zacliorowań 
na czarna cspę w Mielżnie, 

—* ŁÓDŹ. (Wybuch gazów w podziemiach). Unczda 
o rannej porze w nairuchliwszej dzielnicy ulicy Piotrkowskiej 
mianowicie na dystansie pomiędzy ulicami Andrzeja i Roz- 
wadowską, nastąpiły kolejno trzy wybuchy gazu z podziem- 
nych rur gazowych. Katastrofa nastąpiła w czasie większego 
ruchu pieszego na chodnikach | tylko dzięki szczęśliwemu zbłe- 
zowi okoliczności zawdzięczyć należy, iż nie pociągła za sobą 
ofiar z pośród licznych wówczas przechodniów. z 

—* WARSZAWA. (Rozbiórka soboru). Z dniem -1 marcu 
rozpoczeto w Warszawie prace około rozbioru Soboru. Roz- 
biór zaczął się od wewnątrz; przedewszystkiem zdjęte będą 
obrazy pod kierownictwem: komisji artystycznej z prof. Rud- 
kowskim na czele. R ewa dwa do trzech miesięcy, 

zacznię się rozbiór zewnętrzny. 
Po Redukch persomołu w operze). Zarząd Teatrów miejskich 
wymówił pracę od dnia 1 marca z terminem 3 miesięcznym 
personelowi administracyjnemnu i technicznemu Opery. 


Z ruchu gniazd sokolich. 


—** Reduta maskowa Sokełą. W sobolc dnia 1 marca 
urządził nasz dziarski Sokół redutę maskowa w Bazarze, któ- 
ra wprost świetnie się udała. Publiczności po części zamasko- 
wanej. zebrało się bardzo wiełe. O g. l2-iej zdeimaskowano 
maski. Jury tworzyli p. Kosydowa, p. Szubrych i p. Roko- 


szewski. Nagrody otrzymały cziery maski i to: pitrwsza p. 
Pituła, II p. Drzewuszewska, III, Maria Kapu'a. IV. Gu- 
dowska. Polonez z kwiatami prowadził d:u} prezes Samo- 


liński z p. Dostatnią. Następnie odbyły się zorisy owdziału 
ciężkiej atletyki. którego przewodnikiem iest druh Tomasz?w- 
ski. Obwieścił popisy (które składały się z zapasów i boksu) 
naczelnik Sokoła druh Urbaniak. który też inko fgospouarz ca- 
łą zabawą kierował. Druzyna p'ęknie ude! orowała salę za 
za co należy się podzieęka. jak również i rym wszystkim, któ- 
rzy się przyczynili do upiększenia tej tak miłej a harinonijne* 
zabawy. Bawlono się mile i wesoło do samego rana. 

W środe dnia 5-go marca odbędz'e się w Bazarze o godz. 
7-mej wieczorem zebranie naszego Sokoła, na które tak. dru- 
żynę, jak i Aa MA Sokoła serdecznie zapraszamy. Bę 
dzie bowiem bardzo intetesuiący wykład. Czołem! 

Sokół”. 

Jeżewo, dnia Zá lutego. (Zebranie Sckoła). Po dłuższem 
letargu zwołano dziś w lokalu p. Wąsikowskiego zebranie 
„Sokoła”, które zagaił prezes p. Noga. Po odczytaniu proto- 
kołu z poprzedniego zebran'a. które przyjęto bez zmiany, drh. 
Kunz z Grudziadza czł. zarządu okr. III. wygłosił referat na 
temat: cel i zadanie Sokoła i nasz stosunek do innych Tow. 
Zastrzegł, że Tow. Wojak. nie powinny sie tworzyć z oddzia- 
łów młodzieży tam gdzie Sokół istn'eje i w tym wypadku mó- 
wca zwróci się do PKU. w Grudzjądzu, by stosowny wydała 
ku temu rowkaz. W dyskusji przemawiali druhowie: wójt 
Chmielewski, Krzywosiński. Ochenda! Tadeusz Chmielewski 
Raca i prezes p. Noga. a odpowiadał referent. 

Wybrano Komitet Wyszkolenia i to druhów: Racę, Mie- 
czysława i Tadeusza Chmielewskiego oraz druha Pachow- 
skiego. K. W. zbiera się w czwartki w szkole. Naczelnikiem 
wybrano druha Mieczysława Chmielewskiego, którazo ser- 
decznie powitał jako przybyłego z wojska b. druha a dzielnego 
Sokoła, druh prezes Noga. Oddział drńgi objął dzielny pod- 
naczelnik druh Tadeusz Chmielewski, a 3-ci oddz'ał (młodzież 
od 14 — 16 jat) obejmie nowy nauczyciel, który do Jeżewa 
przybędzie. 

Dełezatem na zjazd okręgowy, (który odbedzie się 9 mar- 
ca w Grudziądzu w lokalu Pozn. Banku Ubezp.) wybrano: 
drh.'Racę, a jako jego zastępcę drh. Tadeusza Ghmielewskie- 
go. Fr ł drugi oddany jest sprawie Sokoła, a już szcze- 
gólnið młody Tadeusz Chmielewski który duszą i ciałem prze- 
jẹty jest ta wielką ideą Sokola. 

wiczenia odbywać się będą we wtorki, na sali p. Wąsi- 
kowskiego. Jest nadzieja. że gorące słowa referenta, a dobre 
chęci szczupłej, ale nawskróś dzielnei drużyny wyda dobry 
owoc, i całe Jeżewo stanie sztandarem tej wielkiej idei 
Sokołei, mając na oku nie dobro własne, ale dobro całego 
krajn, zachowując młodzież ma dzielnych i zacnych oby- 
wate Państwa, „Sokół*. 


B-Z0 nmMrca Iza r. 


Sprawy społeczno-gospodarczę. 


- 


Polskie meble do Ameryki. 


Rozwijający się polski przemysł meblowy szuka obecnie 
bardzo intensywnie rynków zbytu zagrancą. Między innenii 
wielka fabryka mepli „Wojciechów“ delegowała swego przed- 
stawiciela na Francje p. Armanda Kalmara do Stanów Zjedno- 
czonych, celem zbadania rynku i możliwości rozwinięcia eks- 
portu mebli giętych wyrobu polskiego do Ameryki. Sądząc 
z zapotrzebowania tego artykułu w Ameryce należ” przy- 
ouszczać, że Polska znajdzie tam wielki rynek zbytu. 


Obniżenie cennika koniekcyjnego. 


_ Sekcja konfekcyjna centralnego związku kupców zawia- 
©mnila Urząd walki z lichwą przy Kom. Rządu, że od dnia 
ł-go marca rb. obniżone został y ceny konfekcji męskiej i 
damskiej o 15 procent od ostatnego cennika. Projektowana 
30 proc. zniżka okazała sie niemożliwa, gdyż przemysłowcy 
fabryk łódzkich. tomaszewsk'ch i bielskich podnieśli ceny na 
swoje wyroby o 20 procent. począwszy od dnia 26-go lutego 
bież. roku. 
Obuwie tanieje. 


Cech szewców warszawskich postanowił zrewidować po- 
ndwnie ostatni swój cennik na obuwie. Po dokonaniu tego w 
związku z ogólną tendencją zniżkową tak na surowiec jak I 
robociznę, cennk szewski począwszy od dnia l-go bm. zo- 
stał obniżony o 15 procent, Dalsze zniżką jest przewidy- 
wana. 

Pobory kolejarzy bonami. 

Jak nas informują M'n. Kolei Żel. miało rozesłać do podle- 

£łych sobie wszystkich dyrekcyj kolejowych okólną depeszę 


= 
; 


kredytu weksiowego) 


Każdy przyznąć musi, że papierosy 


gF- po 29.000 mk. mg 


dzisiaj są najlepsze. 


Orient T. A. Bydgoszcz 


nr, © 6. 


Przy zakupie emulsji 


Wyroby ajansowe =3 


pierwszorzędnego gatunku 


w dużym wyborze polecają po cenach konkurencyjnych 
i na wyjątkowo dogodnych warunkach płatności (udzielenie 


Fabryka Fajansu i Wyrobów Ceramicznych 
„Pruszków w Pruszkowie 
Włocławska Fabryka Fajansu 
„Keramos“ w Włocławku 


Zarząd: Warszawa, Zielna 35 
Tel. 508—92, 235—59, 195—01, 198—96. Adr. telegr. „Ceramika“ Warszawa” 


xRUSEŁKI Il. £ 


Prosimy wszędzie żądać. 


Telefon 


zważaj na zask ochronny 

Przy cierpieniach 
serca, nerwów ireumatyzmu 
używać winien każdy 


kapieli kwasowęglowych 


GŁOS POMORSKI 


w Sprawie unormowania wypłaty w dniu l marca go tówką 
i bomami. Na interwencję posła Kuryłowicza u władz kole- 
jowych projektowany system wypłacania uposażenia częścio- 
wo w gotówce, częściowo zaś benami w charakterze przy- 
musowyin został zmieniony, w ten sposób. że wypłaty te 
będą uski:teczn ane na prośbę pracowników albo całkowicie į 
w gotówce |ub częściowo w bonacn złotych. Należy przy- 
puszczać: że bony złote przez kolejarzy zostaną bardzo chę- 
tnie przyjmowane. 
Przeciw lichwie hotelowej. > 

Kom. Rządu przedstawił do rozpatrywania skarg nad- 
syłanych przez lokatorów hotelowych przeciwko hotelarzom 
o pobieranie nadmiernych cen za komorne. Skargi te pa za- 
kwalifikowaniu ich i dopatrzeniu stę lichwy odsyłane będą do 
sądu dla spraw lichwiarskich. W związku z tem byłoby bar- 
dzo wskazaną rzeczą, aby wszystkie osoby poszkodowane 
i wyzyskiwane przez hotelarzy zgłaszały uzasadnione zaża- 
lenia w Kom. Rządu jaknajliczniej. gdzie urzęduje specjalnie 
powołana dia tych spraw komisja ekspertów. 

lle Polska ma kopalń węgla. 

Na podstawie ostatn'ch danych statystycznych ogółem 
w państwie połskiem w końcu listopada r. ub. liczba kopalń 
węgla wynosiła 112, zaś robotników 223.827. Wydobycie wę- 
gla wynosiło 3,126.239 ton, co w porównaniu z miesiącem po- 
przednim wykazało wzrost produkcji o 629.681 ton. 

Unormowanie ruchu pocztowego Polski z Ameryką. 

Między skarbem państwa polskego a tow. Żezluzowym 
p. i. angielska Sp. Akc. ..Zjednoczona Korporacja Bałtycka”. 
zawarta została umowa w Sprawie morskiego przewozu prze- 
syłek pocztowych z Gdańska do Nowego Jorku począwszy 
od stycznia rb.Korporacja Bałtycka, jak wiadomo przewozi 
już od r. 1922 bezpośrednio z Nowego Jorku do Gdańska i 
odwrotnie towary i pocztę zarówno polską, jak i amerykań- 


ską. 
AM 


8225 


Nr. 1. Materjał „Caro“ na u- 
branie m: lub kostjnroy 
damskie bardzo trwały, czy- 
sto wełniany, pudwójnej s/e 
rokości 140 cm w krateczkę 
we ważysikich kolorach, jak 
to: popu latv, zielowy,szary, 
melanż, wiśnfowy, brenzowy 
kowerkotowy. o, wyrebie 
jedwabno miękkim. Cena 

za 1 metr 780000. mk (Aa 

nbranie potrzeba 3 metry, 
na kostjum 3 i pół) 


Poszukuę dzierżawy. 
tomiku 


z ogrodem, z 1—3 mor- 
gów roli w Gruizią izu 
iub w oxolicy, od zaraz 
lub od 1 ku ietnia 1921. 
Zgł Pawlikowski. 
ul. Lipowa 51. 9414 


Nr. 2. Mater a? , Elegant“ spe 
ctalnie na wiosne podwóinej 
szer. kości, wyrób krajowy 
i zagraniczny bardzo elegau- 
cki miękki czysto wełniany, 
ładne desen e, kolory: szary 
popielaty. zielony i hrouzo- 
wy. Cena za metr 15200000 
marek. 


Obeigę a Ski: nae. 


go z ubolew, odwoln:e 
Wiadysiaw Płoszyński 


Prywatne dobre obiad 
9416] wydaje sę 
Kościuszki 5, I p. 


Pożyczę p en'ądze 


Nr 8 Szewioty damskie naj- 
łe szego wyrobu, najlepszych 
iabr. zastepuj. w zupełności 
angiels mater, pouw szei ok. 
na Snknie i kostjumy let, we 
wszystk kol. po 4900(00mitr. 

Nr. 9 Mate:ja! „Kap“ Nr. 100 
wyższego gatu: ku wełny we 
wszystkich kol.rach Cena 


Wartość franka złotego 


według ustalenia ministerstwa skarbu 


dnia £ marca 
1.800.000 mkp. 


€iełda pieniężna. 


> Warszawa, dnia 4 3. 
10-ta godzina przedpołudniem. 


UZAE MATE 


Do'ary Stanów Zjedn . .:: . . « . . « . 9.200- 9.800 
Floreny holenderskie . . « « « « « a» 1 3.425 
Franki belgijskie . . « « « « « tesso 334 
Franki francuskie . . -. « « » « « « « « 385 
Franki szwajcarskie . . « « « « « « . o. 1.590 
Funty angielskie .. . - « « « « « « « « 39.450 
Korony austryjackie . . « « » s «ae. * 129 
Korony czeskie « © o © wa wos o tas a 260 
Liry włoskie be a (dac A O bed oo 394 
Korony norwejskie. . « « « « « » *«s ee 
Kurory<aunskiew R ZZ sa. ae sze © 
Dolary kanadyjskie . . . . « « « . « 1 a 8.930 
Gdańsk, dnia 4 3. 
Dolar NSG O" 9 eo pęć b Db o AJD OJO OOO LG 
Marka (polska _. s s «+56 4 « fuas sai; GWawój, (0,08 


Przekazy na Warszawe 


0.62 


Drukarnia Fomorską Tow. Akc. Grudziądz. 
Redaktor odpowiedzialny Ludwik Łvydko 


t! Ceny unormowane podług ziotego!! 


t! Nie przepłacajcie, knpnicie tytko w pierwszem zródie!! 
Już prawie wazyacy czy!elnicy 
zy to redac osubiscie w n seym stl:dzie, czy po ttrzymaniu zamówionych u nas 
towarów po ztą, że: „WA SZAWNGA SPOLKA MANUFANTU- 
ROWA“ jest najteńszem Źródłem z: kupu towarow bława- 
tnych. o czem zr'sztą smiac a tysa a listów, przybyw-ją ych do nas niemal ze 
vszystkiih strun Rzeczyp:Bpolilej vd kljentów naszych, którzy skł d»ją się ze 
wszysthiih warstw ludvości, jsk: grnerułowie. inżynierowie, ob; watele ziemscy, 
adwokaci, lekarze, konsimy, kółk. rulnicze duch nieństwo, sz itale itp. 
Zanawi»:ący u nas towary zusta,e naszym stałym klijentem, o czem świad: 
czą częste zr mowien a, 
Diaczego posiadamy najlepszy i najtańszy towar? Odp wiesż bardzo 
prosta, stale many w olkie sa usy towarów nu s.łid,i6, kupujemy bezpośrednio z fa 
bryk wieksze partje i dewizą naszą jes': duży ob òt — mały xysk. 
e Chcąc dać nadsi możność naszym klijent m zamówienia towarow na nadchudzący sozun 
wiosonny, zawarliśmy umuwy z pierwszorzędnymi fabrykrntumi, na sprzedaż ich towarów podług 
cennika unormowanego w złotych przeliczoną na marki polskie 


DZIAŁ UBRAN IO 


Nr. 3. Materjal na]wyżscego 
gatunku „Moderu* (również 
bardzo odpowiedni na dam- 
skie kostinmy) angielskie 

desenie na krapiane, nada 4- 

ce się na Bzykowny garnis 

tnr, damski kostjum i letnie 
płaszcze we wszystkich kot. 

Cena za mtr. 22!): milj mk. 


Nr. 4. Bostony na czarne i gra- 
natoweubrania męskie piurw. 
tabr., Sztirajgarny i kan gern. 

gat. A cena ża metr 125000 O 


38 6. «w IS OWU 
2 Oj a” ou +1 ZYDLIUODO 
„D „ e „ 31000200 
» E p p „ 39 00000 

IF à „ 45000000 


.5, Naletnie garnit. polecamy 
bielskie Kamyarny jasve w 
deseuie paseck' lub gładnie 
po 24 000:0 i 29500000 mtr, 


Nr. 10. Materiał „wabardina* 
nain, najmodn wyrob franc. 
c ysta kamy-»rnowa wełna. 
wyrób w cienkie prą ki, kol, 
nadzwyc'aj czysie i efek 
towne nadalące sie va suknie 
i kostiumu. Cena za metr 
259..0000 9 


Nr 1i. Trykotn» Jedwabna 


Głosu Pomorskiego“ przekonali Bię, 


JALON BD i JES Mk IC U 


vy. 

Nr. 6, Gat. A Kupon na spo- 
dnie gładkie 1 krateczki we 
wB-ystk. kolor. mk. 7850000 
gat, B Kupon na Spornie 
special. do ubrań wizyt. 
i balow, carne tło w biate 
paski lub cienkie paseczki 
białe "22500000 C Kupony z 
lakiegoż materjałn zpierwst- 
tabryk wyższego gatunku 
pó 2760 000. D Kupon na 
spodnie przedw jenny kam- 
garn po 41 miljon. za metr 


Nr. 7. Do kazdezo odcinka 
nbranioweg. doda emy ua 
żądanie PP. klijentów peł- 
ny komplet podszewki pod 
imarynar-q, kamizelkę i 8po- 
dnie do rękawów ı kieszeni 
w dwuch patunkach gat. A 
18 00000 gat. HB 24600000 
marek 


Nr 12. Materiał „sat; na-Suk- 
no“ najn'odniejszcy mat: rjal 
na płaszcze wiosenne dla Sz. 
P. we wszystkich modnych 
kolora: h również i c arnym, 
wyrób miękki cena za (netr 
24500000 i 832000010 (na 
płuszcz potrzeba 3 metry). 


we wBzysik. kol, wyrób tran- 
cnski we wcrku l5Ucm szer 
kupon ua całą suk n. 18500000 


„MAŁLAMA? 


Wytw órcy: 


Bracia Machalla T. A. w Poznan 
Bo nabycia we wszystkich aplekach i drogerjach. 


wue SZCZAPY 


ag sosnowe Tm 


eagonowo dostarcza (8223 


SE Skowroński, Gradziadz 
Zemiopłody - materjały opałowe 3 
Lipowa 45" Telef. #10 © 


ne wysok procent 080 
|be zamożnej za gwa- 

racją. Oferty do Glosu; 

FPouorsk «pod nr. 0422. | 


za wetr 185UL4100 (Mate: jal 
ten zalecamy na eleganckie 
giknie' teatralne, wizyt. itp. 
Dzia: piocie m. 


Płótna w "ztuczkach Widzewskie: fabrykř80 cm szerokości po 41.000.000, 46.000 000 i 49 000.000 mk. 

Madep: lamy na metry jo 2000 0u0, 2350.000 mk. 

Płócienk abiałe w pasi na unrunka dziecięce, bieliznę, fertnezki itp. po 1.700.000 i 1.000.000 mk. za m. 

Prześcieradła gitowe 2 metrowe najlepszego gatunku bardzo trwale w praniu po 7.800.000 
i 8.5C0.000 mk. za s:tukę. 

Ręczniki po 2.500 000 i 3.500.000 mk. za sztnkę. 

Pilotna czerwone „TYK“ na wsypy nie prze; uezczające pierzy po 2 300.000 i po 2.550 000 mk. za mtr. 

Ifymka Żyrardowsku na kalesony (2 netry na parę) po 2.400 000 1 2.600.000 mk. 

Zefiry angielskie na kos/nle dzieune w élu zne desenie po 2.400.000, 2 800 000i3.300.000 mk, za mtr. 

Dział bie lizźnmninny wyrób własny. 

Bielizna nasza wyróżnia się efektownem wy końezeniem ! uszyta z dobrych materułów. Przy 
zumówienisch na koszule myskie prosimy podać Nr. Nr. holnierzyka. 

Ktszule zefirowe męskie dzienne z nankietum! i kołnierzywami kolorowe w najmodniejsze de- 
sonie z zagrnnicznego zefira po 14 600.000 i 17.000.000 mk. 

"pszule nocne z dobrego niadepolamu Widzewsiiej tabrvki po 8.500 000 mk. 

Kalesony męskie z żyrardowskiej dymsi wszystkich rozmiarów po 6.500.000 i 7.500.00 0 mk. 
Na pr.wincję* wysylamy po tych samych cenach tylko z doliczeniem za przesyłke pocztowych 
wydatków (pnczki do 5 kilo 2.500.000) Opakowanie bezpłatnie. . 

sF REZ WSZELKIEGO RYZYKA! wg A 
Kopujący z prowincji absolutnie nie ryzykuje, gdyż eżli tuwar się nie spodoba, przyjmujemy 
Z puwrotem i zamieniany na inny lub zwracamy pieniądze. 
Zamówienia prosimy adresować: 8322 
DO SKŁABU FABRYCZNEGO 


WARSZAWSKA SPOLKA MANUFAKTUROWA 
WARSZAW A, ul. Jasna nr. i8-20. i 
Przyjeżdżających do Wars'awy prosimy uprzyjmie o odwiedzenie m.szego składu i osobiste 
prze onanie się co do gatunku towarów i cen. 
Wszyscy nasi klijenci są zadowoleni, gdyż przykłada ny wszeluieh starań ku temu, wobec czego 
prosimy :wrae»ć się do nas ej firmy z pełnem zauianiem 
JF  Koopoeratywom i Kólkom Rolniczym dogodne warunki. %% 


25, zaoszczędzi 


kto zakupi wysokowartościowy górnośląski 


X Węgiel x 


[8160 
YJ 


po cenach znaczue zniżonych 
z dostawą wprost do domu, 


iw Pomorskiej Centrali Materjałów 
Opałowych i Budowiannych 


Grudziądz, Groblowa 19. 
Telefon 322. Teleton 322. 


arsta U30600181 41682 |TENUEYĄ "~ 


W zamiaa przyjliżuje 21M-0F109 


HG” Postawa terminowa! Ww 


E. Przedsiębiorstwo peszukuje rutynowanej 


Buchalterki= 
stenotypistki 


Posada wolna, do objęc'a od zaraz. Railek- 
ta.tki, ktore pracowały w branży zbożowej. ma- 
terjałów opałowych, mają pieru szeństwo, Zgło- 
:asenig do Głosu Pomorskiego pod nr. 8230 


no e p a E O ZEE 
Poszukuje się od 
zaraz 2 pokojowego 


mieszkania = 


Zgłoezen a do Głosu Pomorskiego pod A. Z. 
pon OOOO DOO ROC 


ONOWYWY 


8127] 


Ostatni 
| dzień | 


ul. Bniadeckich 52a 
adr. telepr. 


Do dostawy w marcu w partjach wagon. 


kupujemy 


kartofie jadalne 
„ i rychliki 


(Kaiserkrone, Industrie, Róże. Alma. 
Ella, Up to date, Blaue Nieren) Ra 


natychm. zapłatą na podstawie trwałej 
waluty i pros.my © oferty 


Wróblewski i Ska 


ziemiopłody - Bydgoszcz 


Telefon 71 i7 


„Zboże'” 


taniej sprzedaży 


p upływa 


W środę 5-go marca. 


[E=T 


Prawie nowy 


M BEGA 


tabr. Zobela tanio do 

sprzedania. Zgloszen a, 
Kslkowska Morsk, 

pow Świecie n. Wisłą. 


Sprzelam dobrze utrzy 
neg jasną, dębową 


sypialkę 
Chelm nara 26, HI p. 
ŁA WCJ da od kolei,’ 


Woh'ovzap dobrze u ze 
(ob: erzec ay miy 
dó sprzod Iraskow-| 
ski, Bracka 7, I piętro. | 


Do sprzedania: 


2 aioły, orzechowa 
szafa doksiążek,S'a- 
rożytna strwanta. 
komoda mahon'owa 
ìi szafa mshoniuwa 
|Bu ke« cza 16 part p 


Szan. Klienteli radzimy korzystać z okazji i pokryć | 
swoje zapctrzebowania taniego i dobrego towaru. 


om Konfekcyjny 7 


Grudziądz, Rynek 18-19. 


janażaamoasozozEÓO0001 hes o DOE anantaaroacansesr--- -m 


bruos 


Bydgoszcz | 
i 
| 


Kupię natychmiast 
kompl lubniekomplet e 
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DZNNANANANANANANANA NAN |: 2 z 
ZADAN DWYNA YA, | 
SZERZEJ ank LUdoWY Sr. 


2 odp. nieogr. w Grudziądzu 
Polski Bank Krajowy 


Bilans za rok 1923. 


Aktywa Pasywa 
102.067.600.— Banki Depozyta 499.120.970 
Filia w Dyagoszczy | 204.700.— Ako. nom. wart. || Fundusz rezerw. 


1.482.880.884 1.482.880.814 


Członków przeszło narok 1923 =—326 przybyło 47, 'wystąpił 1, umarło 4, 
wykreślono 50, przechodzi na rok 1924 = 318 czionków. 


Banku Polskiego 


sprzedaje Obligacje Kolejowe 
przyjmuje wkłady i udziela 

== kredyty złotowe === 
otwieła rachunki i udziela 


DeF kredytu w zagranicznych walutach 


oraz załatwia wszelkie transakcje bankowe. 


GO 
| Przybłąkał się pies 
(Oowczarsk-Rilk) Moa'u- 
iszki 4, L p. Jeżeli w 
ciągu 3 do! nie będzie 


odebrany, uważam za 
własność, (9401 


Zakład fotograliczny 


ZARZĄ M: 
| August Porębski, „da Nawrocki, Jaa Zawacki 
' Grudziądz, dnia 1. marca 1924 
RADA "NADZORCZA: 


Sterz Leon, prezes, Wysocki Kazimierz, zast. prezćsa 


Członkowie: 
wicz Szy, Szczerbicki Alojzy 


Szmaty 


nżywająę 


Wszyscy "asia yiu" kawę słodowa 
„NK A LNOPOL: 


bo jest najlepszą najtańszą 
w smaku Dieprzewyższoną 


Fabryka wyrobów słodowych „MALIOFOL 


Kartazy. „Pomorze. 


cesyste do czys<are- 
nia maazym kupu- 
je w mniejszych i 
większych ilościach 


Drukarnia Pomorska. 


...2404406080 


............ 


| "XZNIEZTWREYT A 
ZEDO WSP NTT WA 
E Pie? Sitgeznta 34 Ma zurń a Telfeon wr. 680 


Dzisiaj, ostatni E proś 4 marca 
Ę ~ae Wielka o 822g 
= Łożegnalna Zabawa Karnawatoma 


d SWajnowsze szlagiery bieżącego Sezonu wykona nasza 
oryginalna orkiestra amerykańska ,„ Jazzbanó” poð 
batutą Kaptlmistrzsa Gschtera. 


Sketach! Humor. 


Charlie Chaplin w Mazurce 


= Humor?! 
dla stowarzyszeń, kor- 
poracji, pułków i mła- 
dzieży Bzkoluej (8152 


żółty i czerwony Edtetndo fski fski 
poleca 


: ge mspółudziałem wszystkich artystów. $-go Maja 10 Bronisław Murawski „Fabryka Sztandarów 
R, Furora! AI ECKA w niedzielę si 2—5 Graudsiąds i Lasin. 8128| ul M a 4 porni 
cie w rzy 
— KUJ skosie Ni jest czymmy. | leza. N Na RE 


11408 | 


urządzenie do Kna 


35.952 399 
i 726.923.604. — Gótówka Rezerwa specjalna 471.804 | 
WE Dwarcowa aż 272.054.000.— Rach. bież. B. || Rach. podatkowy 998.6 "5 
i] „ walutowy 65.400 
przyjmuje „ red. weksli 385.000.000 
„ bieżący A. 236.524.000 
zapisyiwpłatymakcie || SPRZ 
y na l | Do dysp Walin. Zebr__320 000.000 
amd O o OEB 


iew buraków lÓW |Sztandary | 


ap: e ot:rze utrzy m, 


ti 


kompletną 80 - 100 em. 
szeroką i 


lokomobilę 30 kon; 


Oferty wraz z r odanien: 
ceny w dolP lub tr. zl. 
do Gł. Pom. pod 9423. 


Dom. MIANOW O 
poc ta Raizyn 
pow. Gru iziąde. 

ko ukuję od 1 kwietnia 


szwajcara 


2 zacięznikami 
i ERE: krową. (8209 


STnrsza csoba 
do dzieci rotrzehnu zarar 
za do rem utr:vinaniem i 
dobrą zapłatą  Zgło-zenia 
Lang. buu cinztymn 

dwór I pię'ro. *:0u 


Dotrze tan'o pracuiaca 


krawcowa 


poleca się 
Bracka 9. parter oa pr. 


Ekspedjentka 


z bra' ży bławatnej, ru: > 


tyn wava. wiek sre ini, 
wladaiąca 1ẹzyk. poł 
skim I! otam. potr»eonm 
od zaraz  Calodzienna 
t| utrzymanie i mieszka- 
nie na miejsęn. oprócz 
tero pe:sia. Osobiście 
lub oterty z fotogratją 
i odpsem świadectw, 
króre mę zwracą sk'er 


Sklad biawałów 


Czechowski i Cietti 
Wąbrzeźno, 
ul. Kolejowa 10 


; są arty- 
lnielig. pane wie maj. 
w lenszym domu całkowite 
utrzymanie Zeł szenia do 
Ginsu Pomorak po : nr. 9417 


9412 Zamienię 
obszerne, 4 pokoiowe 


mieszkanie 


(parkiet), ze stajnią na 


729 


Balcerowicz Kazim erz, Lipowski Anastazy, Ruchnie = —4 pokojowe, polożo- 
|26 na I lub Il p. 


a | bla 1A, podw, EEUN lewo, 


ñad:wycza) de rą 
= bitutłe 


Zg. 
jul Sob es: iego 11, part. 

z utrzym, lub 
Pokój bez aj wynaj. 


Słowackiego 4, I p. pr- 


Pokój umeblowany 


dla dwuch osób do od- 
daoia, zaraz lub od 15 
marca Tuszewska-G ro- 


biurową mam znów 


na skiadzie, 1k30: 


Pergamin 


do masła tanio, do- 
iki mapas starczy. 


Władysław Kuierki 
Grudziądz: Pańska 19. 


Księgarnia, akiai pa- 
pieru, drukarnia, pie- 
csati, ineb. muzyca- 

ne i przybory. 
Rodacy! Przy zapo 
trzehow., pamiętajcie 
taż io mojej firmie, 


